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Wychodzi codziennie z wyjątkiem dni 
poświątecznych. 


Cena. proaumeraty . 


We wie Na Prowincji 

paio ; e przysyłką pocztową 
Miesięcznie -zł 76 ctwMiesiecznie zł. riU 
Kwartalnie 2, 25 „ Dwumies  „ 210 
Półrocznie 4 „ 50 „ Kwartalnie „ a 
Rocznie 9, — „Rocznie  p12— 
Za dostawe do demu miesięcznie 25 ct. 


Numer kosztuje 4 centy. 


Prennmeratę z dostawą da domu wa Lwowla 
natóżyikiadać Ę Biurze Dzienników, ul, Karola 
Ludwika Nr. 9. 

` Prea icrai tak miejscowa jak I zamiejsco- 
wa winna się kończyć z końcem miesiąca, kwar- 
tału, półrocza lub roku. Inne zię nie przyjmują, 


Dziś: «| B.5 po W.ś.Jalii «| N, Ślipor. Hł. 5 
Jutro: $| św. Dezyder. Ę| Mokija M. 
iaia "e ERN ye ERENT ARTIA 


APEN SL oh AF z 


! 


Przegląd polityezay. 


Lwów 21 maja 


W starym zatargu bimetalistów z monome- 
talistami znów wkrótce nastąpi moment rozstrzy- 
gający na długi szereg lat. Zdawało się, że jesli 
nie wszędzie, to przynajmniej w Europie bimeta- 
liści przegrali sprawę na zawsze, bo tu kto jeno 
zarzuca papierową walutę, ten wprowadza złotą, 
Jako jedyną regulatorkę wszelkich innych warto- 
ści, a srebro staje się coraz bardziej zwykłym 
towarem, używanym stosunkowo małe, a więc 
coraz tańszym. Jest w tem pewne niebezpieczeń- 
stwo dla rolników europejskich, ho wszystkie 
ludy azyatyckie, — głównie Indye, prodnkujące 
ba wywóz ogromne ilości zboża — uznają tylko 
srebro, zupełnie pegardzając złotem, z czego 
wynika, że za tanie w Europie srebro kupcy będą 
mogli więcej kupować zboża w Indyach, niżby go 
kupili w Europie za złoto, i takie zboże będą 
rzucali na nesze rynki, czyniąc silną konkurencyę 
miejscowej prodokcji. Ten wzgląd, jako najważ- 
niejszy, podnoszą zawsze bimetaliści, broniący 
interesów rolniczych.  Najznakomitszy między 
nimi, wielki niezaprzeczenie uczony de-Laveleye 
napisał, że temu, kto zaprowadzi w Europie oba 
metale, jsko równoprawny pieniądz, wdzięczne 
ludy powitny postawić srebrny posąg z Ełową 
złotą, bo bimetalizm przywróci równowagę eko- 
nomiczną i tem zatamuje rozwój socyalizmu. Na 
tomiast monometaliści wysuwają również ważne 
argumenta, między któremi najdosadniejsze 84 
te: że cena srebra ciągle się chwieje, a zatem 
chwiałaby się także wartość. monety, czego 
wprawdzie nigdy zupełnie uniknąć nie motna 
nawet przy jednej złotej walucie, ele co byłoby 
rażąco szkodliwem przy walucie podwójnej, bo 
wówczas oba te metale ciągle byłyby porówny- 
wane ze sobą i cenione w handlu inaczej, cho- 
ciaż w znakach pieniężnych ich wzajemny warto- 
Ściowy stosunek byłby ustalony; powtóre, że ħaj- 
bogatsze kopalnie srebra znajdują się w Stanac 
Zjednoczonych, a więc Europa weszłaby w zależ- 
ność ekonomiczną od jednego państwa; wreszcie 
po trzecie, że jakiś jeden kraj europejski nie 
może hołdować bimelalizmowi, kiedy inne są 
monometaliczne, a do wspólnej reformy na tem 
polu one bynajmniej nie są skłonne. 


Te trzy względy są bardzo ważne. One też 
głównie kierują rządami przy wszelkich monetar- 
nych reformach. 


Lecz oto powstała nowa okoliczność. Potę- 
Żni właściciele kopalń srebra w Ameryce, zanie- 
rokojeni ciągłym spadkiem ceny ich kruszcu wła- 
śnie w skuiek tego, że on przestaje być monetą, 
przypuścili atak do waszyngtońskiego kongresu, 
żądając bimetalizmu w Stanach Zjednoczonych. 
Jeneralna rozprawa, długo zwlekana, nareszcie Się 
rozwinęła w wielką bitwę, która trwała pięć dni 
i skończyła względną porażką Brebra. Kougres 
uznał, że bimetalizm byłby dobry, ale same jedne 
Stany Zjednoczone bołdować mu nie mogą. Tak 
się rzecz skończyła, lecz nie na długo. „Srebrni 
ludzie” postanuwili uczynić 2 tej kwestyi hasło 
wyborcze przy padchodzących wyborach prezy- 
denta republiki i kongresu. Są w Stanach tylko 
dwa stronnictwa: republikańskie, które teraz pa- 
i demokratyczne; to drugie jest za bimota- 


tri bo się składa głównie x rolników. Otóż 
jeżeli „srebrni ludzie“ poprą obóz demokratyczny 


jedynie za jego życzliwość dla srebra, to republi- 
kanie prawdopodobnie poniosą porażkę i prezy- 
dent Harrison nie utrzyma się przy ponownej 
kandydaturze. Aby tego uniknąć, republikańskie 
stronnictwo również postanowiło okazać życzli- 
wość srebru. Ponieważ kongres orzekł, Że w za- 
padzie bimetalizm byłby dobry, jeno trudno z aim 
występować jednym Stanom Zjednoczonym, przeto 
trzeba pierwej spróbować, ażali nie udałoby 819 
pozyskać Furopy dla bimetalizmu. Postanowiono 
tedy zwołać do Waszyngtonu międzynarodowy kon- 
gres monetarny i zaczęto poufnie badać rządy 
europejskie, czy zechcą wziąć udział w tym ki 
gresie. Europa i przy tej sposobności zaraz oka- 
zała, że jest rozdzielona na dwa obozy: Rosya 
przyjęła zaproszenie, a Francya natychmiast za 
nią pobiegła, inne zaś pań twa. detychczas nie 
dały żadnej odpowiedzi. Zrozumiano w Ameryce, 
że te głównie zależy od Anglii: jeśli ten bogacz 
między państwami przyrzeknie przybyć na kon- 
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gres, to jużci wszystkie inne państwa uczynią 
to samo. 

Więc Harrieon wysłał do Londynu specyal- 
nego posła w tej misy. A ma o3 co cfiarować 
Anglii bo amerykańskie cła na towary zagranicz- 
ne, zaprowadzone podług billu Mac-Kinleya, mocno 
pe dcięły rryemysł angielski. Poseł Harrisona prze- 
dewszystkiem ud-ł sig do przemysłowców lanka- 
kzyrskich i liwerpulskich, przyrsekając im zniżerie 
ceł mak k'nieyo”«kich na angielskie towary, jeśli 
oni wywrą nacisk na rząd w duchu przyjaźnym 
dla bimetslizmu. Ci przemysłowcy, stojący na 
brzegu bankructwa, natychmiast przyjęli propozy- 
cyg i ra swych zgromadzen'ach zaznaczyli, iż przy 
wyborach do parlamentu będą głosowali za tymi, 
którzy rozpoczną starania o zniżkę ceł amecykań- 
skich. Wtedy dopiero poseł Harrisona udsł się 
do lorda Salisbury'ego — i między nimi rozpo- 
częły eig rokowania na podstawie do ut des. 
Wszystko to jest jeszcze pokryte tajemnicą, ale o 
stanie rokowań można wnosić z nadzwyczajnego 
oświadczenia lorda Salisbury'ego na wiecu kon- 
serwatywnym W Hastingu. Ku najwiękasemu prze- 
rażeniu wolnokandlowców, lord rzekł, że poniewat 
wszystkie państwa otaczają się cłami, przeto i 
Anglia będzie musiała zmienić swą tradycyjną po- 
litykę ekonomiczną i również cła zaprowadzić. 
W csłym świecie handlowym zrobiło to takie 
wrażenie, jsk grom pioruna z pogodnego nieba 

Lecz jakież cła może nałożyć Anglia ? Nie 
na wyroby przemysłu, bo te i tak nie idą do 
niej, gdyż nie znajdują tam zbytu, chyba bardzo 
mały, którego zamykać cłami rie warto, bo straż 
celna będzie drożej kosztowała, niż dochody. 
Więc tylko na surowce, na zboże. Ale te towary 
idą do Anglii głównie ze Stanów Zjednoczonych, 
a więc cświadczenie lorda Salisbury'ego było 
skierowabe wyłącznie ku Ameryce, z czego znów 
wynika, że targ do ut des między lordem a po- 
słem Harrisona jeszcze się nie skończył, jeszcze 
oni sobie grożą tem i owem, ale pewnie ów targ 
już jest na dobrem gruncie, skoro o nim lord 
się odezwał publicznie. Jest więc prawdopodo- 
bieństwo, że Anglia zgodzi się oa udział w bime- 
talistycznym kongresie międzynarodowym, a o- 
czywiście za nią będą musiały pójść inne pań- 
stwa europejskie, bo ich opór na nicby się 
a (ad bogactwo ma swoje prawa, bo ma wiel- 

siłę. ! 

Więc tedy bimetaliści są teraz pełni różo- 
wych nadziei, a monometaliści poczuli lekki 
niepokćj. | 
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W Berlinie odbyło się we środę zgroma- 
dzenie stronnictwa katolickiego dls uchwalenia 
głównych postulatów, których trzymać się powinno 
centrum. Zgromadzenie jednogłośnie wyraziło 
uznanie byłemu miniatrswi Zsdlitzowi i jego pro- 
jekt szkolay, zarzucony przez rząd, uznało Za 
jedysie dobry. Dalej zaś uchwaliło co na- 
stępuja : 

„Zgromadzenie oświadcza, że 


jak 
dotychczas, tak i as jak zawsze 


c „tako przyszłość katolicy będą 
niewzruszenie i wiernie stali przy swem parla- 
mentarnem stronnictwie, +»wanem „centrum*, A 
w walce tego stronnictwa przeciw wszelkieme za- 
bagnieniu najwyższych potrzeb naroda uważają za 
niezbędne osiąfpą* przedewszystkiem nantępujące 
zasadnicze cele : 

„l. Kościół powinien być zupełnie wolny, 
zarówne w swej działałsości, jak w kierownictwie 
i zarządzie wewnętrznym; w tym celu najpierw 
dążyć należy do urunięcia przeszkód, stawianych 
działalności zakonów, oraz do powołania na- 
powrót zakonów wydałonych. 

n% Również nauka powinna być wol- 
ns, albowiem jsk dawniej skarżono fig, Że 
jest ona skrgpowana przez Kościół, tak dziś o 
wiele słusznej trzeba ubolewać, iż jest ona w 
niewoli masoństwa. Szkoły utrzymywane kosztem 
narodu powinoy być podzielone podług wyznań; 
rodzice muszą miać wyłączne prawo wybierania 
tych lub owych szkół dla swych dzłeci ; w każdej 
szkole wyznaniowej odpowiednie duchowieństwo 
powinno samodzielnie kierować nauką religii, a 
wszystkie przedmioty powinny być wykładane 
przez jawnych wyznawców tej religi, do jakiej 
należą uczniowie, 

. »3. Zupełne równouprawnienie katolików w 
życiu publicznem=, 

„Stawiając te główne cele, zgromadzenie je- 
dnocześnie zaleca centrum nie spuszczać z oka 
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doniosłej kwestyi Socyalnej i w tej sprawie wy- 
trwać na stanowisku już zajętem w obronie pra- 
cującego: ludu, nie zważając na coraz gwałtowniej- 
sze ataki przeciwników zarówno kapitalistycznych, 
jak anarchicznych. 
„ Wreszcie, zupełnie uznając polityczną war- 
tość trójprzymierza i pragsąc, aby ono niewzru- 
szenienie trwało, katolicy wypowiadają przekona- 
nie, że dla zupełnego spokoju Europy niezbędna 
jest terrytoryalna niezależność Apostolskiej Stoli- 
ty, jako rękojmia wolności Kościoła w jego na- 
czelnym zarządzie. Zgromadzenie jest przekonane, 
że pomyślne załatwienie tej sprawy nie zaszkodzi 
trójprzymierzu, owszem, masi je wzmocnić.“ 


Rerespondencye. 


Sofia 16 maja. 

| Porty, którą nie zdobyła 
sig na odwagę zażądać od Rasyi wydania mor- 
dercó w Waulkowicza, dwóch braci Tufekczyje- 
wów, wywołała wielką nischęć w całej Bułgaryi. 
Szczególnie niższe warstwy  ludaości sarkają tu 
głośao na sułtana i na jego nieporad ość i patrzą 
teraz krzywem okiem na każdego Tarka, Duże 
pracy kosztowało, zanim przekonano upartych 
Bułgarów, że polityka Stambułswa, dążąca do u- 
trzymania przyjacielskich stosunków z Turcyą 
jest dobrą i racyouzlaą. Dopiero sukcesy tej po- 
lityki, jak: zamianowanie biskupów bułgarskich 
w Macedonii, ulepszenie administracyj w Mace- 
donii, nadanie Wuikowiczowi bardzo wyływowego 
stanowiska w stolicy Tu:cyi, Wreszcie P:zyjaciel- 
skie zachowanie się rezydującego tutaj komisa- 
rza tureckiego, wyrobiły w Bułgarach zdanie, że 
Turcyi nie należy uważać za dziedzicznego wroga 
Bułgaryj, lecz raczej za przyjaciela, którego losy 
szczególniejszem zrządzeniem Opatrzności złączy- 
ły się z interesami Bołgaryi. W ten sposób 
Turcy i Rosyanie zmienili role: sułtan stał się 
opiekunem Bułgaryi, a car jej dziedzicznym 
wrogiem. 

Starzy Bułgarzy, pamiętający dawne czasy, 
potrząsali niedewierzsjąco głowami; dużo rzeczy 


(m) Bojaźliwość 


widzieli, ale tego pojąć nie mogli; młodsza go- | 


neracya natomis.t przywykała do tego nowego 
obrazu, i pytała tylko, jak długo trwać to będzie. 
Tymczasem polityka Stambułowa odnosiła jeden 
sukces po drugim i sympatya dla Turcyi wzmac- 
niała się coraz bardziej. Ostataie wypadki jednak, 
a mianowicie zamordowanie Walkowicza i wyda- 
nie przez Turcyg mord rców jego Rosji, oburzają 
Bułgarów de żywego, a oburzenie to wzmagają 
jeszcze nadchodzące codzień z Macedonii donia 
sienia, że vali turecki w Salonica, Zakni basza, 
rządzi tam w sposób, pizypsminający żywo dawną 
gospodarkę turecką Doniesienia te głoszą, że 
Zühni basza niechętny jest dla Bułgarów, ża wię- 
zi ich, otrzymawszy choćby najbardziej błahy do- 
nos i w drodze administraeyjnej skazuje ich na 
wygnanie do Diarbekiru w Mezopotamii. Nie- 
wątpliwie duże jest przesady w tych doniesie 
niach, jednakże faktem jost, że basza ów wydalił 
z Saloniki jednego Bułgara, niejakiego Semerdżie- 
wa. Starzy Bułgarzy, którzy przed laty kilkudzie- 
sięciu byli na wygnaniu w Diarbekirze, opowiada- 
ją. jak przykrą jest dola wygnanych tam giaurów, 
to też na każdym kroku słyszeć można skargi na 
gospodarkę turecką w Macedonii. A trzeba wie- 
dzieć, ża Bułgarom więcej zależy na tem, aby w 
Macedonii robili postępy, aniżeli na tem, czy 
mocarstwa europejs*ie uznają legalność dzisiej- 
szych stosunków bułgarskich, Co roku, zwłaszcza 
na wiosnę i w lecie, przybywają tu liczne groma- 
dy Bułgarów z Macedcnii, którzy znajdują w 
księstwie dobry zarobek, Robotnicy, którzy 
przybyli w tym roku, skarżą Biọ bardzo na sto- 
sunki panujące w Macedonii i w ten sposób wy- 
rabia cię wśród pospólstwa straszna nienawiść 
do Turków. Stery inteligentne i poważnie 
na rzeczy patrzące są Zdania, że na Portę nigdy 
na pewno liczyć nie można, i że gdyby trosza 
Bułgaryi o Macedonię, która dotychczas napróżno 
czeka na urządzenia autożomiczne, przyrzeczone 
jej w traktacie beriiń kim, doprowadziła do jakie- 
goś czynu rozpaczliwego, wówczas porwie Bał- 
garya za sobą iune mocarstwa, a wina za to o- 
gólae zamiętzanie gokoju spadnie tylko na Portę. 
Może to być niebezpieczna gra va banque, ale 
któryż gracz nie ma nadziei wygrania? Sfery to 
są także wielce zdumione tem, że Porta nie u- 


Nowele i powieści. 


Z niekłamaną zawsze przyjemnością biorę do 
ręki każde nowe dzieło Juliana Łętowskiego. Nie 
znajdę w nirm wprawdzie (jak dotąd) ami głębo- 
kiego pomysłu i ram szerokich, śni bogactwa Cha- 
rakiem i myśli, ale :a to odznacza Gig naj- 
mniejszy drobiazg autora „Na bożym śmiecie 
doskonałą obserwacją i wykończeniem techni- 
cznem | 

Chwalą się obrazkarze różnego rodzaju swoim 
nartyzmem,* czyli, co ma to samo oznaczać, przed- 
miotowoścą i wyberową formą. Gdyby tak było 
W istocie, przebaczylibyśmy im anemiczną treść i 
ilipucie rozmiary, lecz 1 na przestrzeni jednego 
feljetonu zmieści się arcydzieło. Prawdziwych je- 
duak artystów jest między owymi „artystami“ bar- 
dzo nierielu. 

Tytuł ten służy między innymi w całej pełni 
„atonssiemu, który każdy szkic każdą nowelę wy- 
U „Z cierpliwością złotnika. 

żewi a P. 8Zezególaego w jego obrazku pt „Ro- 
bakiewicz * EROba Ea Jeg ) p WL 
Warszawa, na RISC Pzd | 


Był sobie w szkole i i i 
i { chłopiec ubogi i bez 
Większych zd: laości. Aczkolwiek. nio ZARAdzał ni- 


komu, skromny i potuln i ili 
E y, nie 1 
posądzając go o płaszczenie Bię N E M 


lami. Już w drugi:j klasie zauważyli studenci, że 


| „lzus* (tak nazywali Robakiewiczs) prowadził po 
kątach i kurytarzach jakieś konszachty z profeso- 
rem łaciny, uajostrzejszym ze wszystkich, małym, 
suchym, a złośliwym jak jędza. Wszyscy unikali 
„Cycerona,* obawiając się jego porywczości, jeden 
tylko Robakiewicz zbliżał sig z ufnością do 
śledziennika, wyróżniany przez niego i odzna- 
czany. 

Oto odzywał się profesor dość często na 
lekcyi w sposób nastypujący : 

— Robakiewicz, przygotowałeś się ? 

— Przygotowałem, proszę pana profesora. 

— Umiesz wszystko ? 

— Wszystko... 

— No, to siadaj, Kochanku, a na zapyta- 
nie odpowie mi zapewne... (groźna pauza) Za- 
krzewski. l l 

Sceny takie, powtarzejące się dość często, 
utwierdziły kolegów w mniemaniu o „konszech- 
tach“ Robakiewicza z „Cyceronem*. Bo jakiżby 
interes mógł mieć najuboźszy z uczniów do nau- 
czyciela, znanego Z optyskliwości. Wtsjemniczał 
gu oczywiście w Sprawy klasy, zaskarbiając sobie 
w ten sposób łaski władzy. 

Wydało się jednak wkrótce, że stosunek zu- 
pełnie inny łączył „lizusa* z „Cyceronem*. Pro 
fesor litował sig po prostu nad nędzarzem. Sam 

| ubogi, pomegał uboższemu od siebie, o ile go 
na to starczyło, Po kilka dziesiątek mu znosił, 
starą odzierą cbdarowywał , poparcia nie od- 
mawiał. 


Gdy się o tem koledzy dowiedzieli, wrócili 
domnie manemu lizusowi cześć, jaka mu się słusznie 
należała. 

Nic więc szczególnego w pierwszym szkicu. 
Takich kartek z życia studenckiego czytaliśmy już 
dużo w różnych językach. Literatura, zwłaszcza 
niemiecka, obfituje w obrazki tego rodzaju. Ponie- 
waż się jednak życie ciągle powtarza, przeto tru- 
dno robić artyście zarzut z odświeżania starych 
przedmiotów. í miłość działą na człowieka temi 
samemi zawsze Środkami i te same daje mu ra- 
dości, a mimo to stygną jej Żary, świeże i palące, 
jak gdyby dopiero wczoraj rozniecone, Idzie tylko 
o to, czy autor potrafił temat znany dobrze od- 
tworzyć i zabarwić go odpowiednio. 


Pod względem technicznym  wytrzymuj 
obrazki łętowskiego najwybredniejszą Erie, J3 

Nietylko uważny, ale bardzo sumienny ob- 
serwator, Zgtowski gromadzi starannie wszystkie 
szczegóły, które mu są potrzebne do uwypuklenia 
danej postaci. Obdarzony nadto w wysokim stop- 
niu smakiem artystycznym, nie ubiega się za 
materyałem „realistycznym“, wybierając zawsze 
tylko rysy znamienne, a pomijając mniej ważne, 
chociaż „prawdziwe“. Wynikiem tej metody jest 
rzadka już dziś czystość w wykonaniu. 

Np. jego „Schadzka*. Młody człowiek ko- 
cha się w mgżatce, żonie starego, życzliwegu mu 
męża Miłość pcha go do Janiny, a poczucie 
obowiązków dla przyjaciela odciąga od czary za- 
kazanych rozkoszy. O czem dawno marzyli, czego 
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znała sama, iż wypada jej bodaj dla wypełnienia 
formalności zażądać od Rosyi wydania braci Tu- 
fekczyjewów. ; ; 

Akt oskarżenia bowiem, wniesiony przez 
władze tureckie przeciw Merdżanowi i Christowi, 
wskazuje sam dwóch braci Tufekczyjewów, jako 
głównych morderców, obaj są tureckimi poddany- 
mi, morderstwo popełnili na tureckiej ziemi, 
miejsce pobytu ich w Rosyi jest dokładnie znune, 
procedura turecka nakazuje zażądać od obcego 
państwa wydania zbrodniarzy, a mimo to nie 
zdecydowała się Porta zażądać ich wydania, Po- 
waga Porty ucierpiała na tem wiele w Bułgaryi, 
która przecież, chociaż jest tak mała, przy nie- 
jednej już sposobności powiedziała Rəyi gorzkie 
słowa prawdy. Oczywiście nikt w Bułgaryi nie 
był tak naiwny, aby przypuszczać, że Rosya 
uczyni zudość żądaniu Porty i wyda morderców, ale 
skutek takiego żądania Porty byłby ten, że na 
Rosyg spadłaby w obec całego świata odpowie- 
dzialność za to morderstwo, tymczasem zaś zosta- 
je plama na Porcie, że wolała raczej znieść za- 
rzut niedołęztwa i haniebnej słabości, aniżeli na- 
rażać się na to, że ambasador rosyjski zmarszczy 
czoło, gdy mu dy lomata tureski wręczy notę, 
żądejącą wydania zbrodniarzy. 


8 milionów na uniwersytety. 


Komisya budżetowa Izby posłów przyjęła 
jednomyślnie wniosek referanta budżetu szkolne- 
go, p. Beera, upoważniający rząd do zaciągnięcia 
pożyczki ośmio-milionowej na rozmaite inwe:tycye 
1 budowle przy uniwersytetach iakademiach tech- 
nicznych w Austryi. Z polskich członków komisyi 
budżetowej zabierali głos nad t,m wnioskiem pp. 
Piniński i Szczepanowski, podnosząs potrzeby 
uniwersyleiu lwowskiego i krakowskiego. Także 
sam referent Beer. motywując swój wniosek, 
wspomniał o tem, że potrzeba będzie nakładów 
na urządzenie wydziału medycznego we Lwowie, 
a wydziału rolniczego w Krakowie. Czytając na- 
woływania prasy wiedeńskiej, domagające się 
olbrzymich inwestycyj dla uniwersytetu wiedeń- 
skiego, jak: budowy nowych klinik, nowego insty- 
tutu dla fizyologii i dla hygieny, uważamy za 
stosowne zwrócić się do Koła polskiego z prośbą, 
aby podczas obrad nad tym wnioskiem w pełnej 
izbie z całą energią wzięło w obronę interesa 
naszych wszechnic, i nie dopaściło do tego, aby 
Iwią część tych ośmiu milionów obrócono dla 
Wiednia, a siedm innych wszechnic w Austryi 
zbyto bagatelką Oba nasze uniwersytety bowiem 
zarówno lwowski jak i krakowski, są  najubożej 
dotowane, pomimo, że frekwencya uczni na nich 
jest bardzo liczną. Skoro zatem Rada państwa 
otworzy rządowi tak znaczny kredyt na ulepsze- 
nie wszechnic, to w pierwszym rzędzie powinno 
się uwzględnić wszechnice, potrzebujące rzeczy- 
wiście ulepszenia, mieszczące się w ciasnych i 
niewygodnych budynkach, ubogie w śrcdki nauko- 
wo, jakiemi są oba nasze uniwersytety. 


Reforma podatków. 


„ W mowie swej, wypowiedzianej przy wnie- 
gieniu przedłożeń, odnoszących sig do reformy 
podatków w Austryi, podniósł minister finansów 
dr. Steinbach, że celem tej reformy nie jest pod- 
wyższenie dochodów państwowych, lecz tylko spra- 
wiedliwszy i mniej dotkliwy rozdział ciężarów po- 
datkowych i usunięcie zarówno nieuzasadnionych 
przeciążeń, jakoteż nieuzasadnionych ulg w pono- 
szeniu ciężarów państwowych 

Cel ten osiągnięty ma być przez to, że 
istniejące dziś kategorye podatków bezpośrednich 
zostaną w przyszłości znacznie zniżone a wymiar 
ich będzie radykalnie zmieniony, a nadto zapro- 
wadzony zostanie podatek osobisto-dockodowy, po- 
legający na oszacowaniu ogólnego dochodu kon- 
trybuenta przez komisyg, złożoną w znacznej czę- 
ści ze współopodatkowanych. Dochód z tego po- 
datku umożliwi właśnie obniżenie innych katego- 
ryj podatków bezpośrednich, tak uciążliwych dla 
ludności W projekcie podatku osobisto - dochodo- 
wego przyjęta jest zasada progreByi, t. j. podno- 
szenia sig stopy wymiarowej podatku dla zamo- 
żniejszych, mających większy dochód, a zupełne 
uwolnienie od podatku ludzi, mających mniej niż 
600 zł. rocznego dochodu. Tym sposobem bogat- 
sze jednostki i bogatsze kraje będą płaciły więcej 


pragnęli, za czem tęsknili, staje się w końcu 
rzeczywistością: ukochana zgadza się na schadzkę, 
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podatku do skarbu państwa, aniżeli jednostki i 
kraje uboższe. Koło polskie, w którego imien'u 
przemawiał p. Dawid Abrahamowicz podczas 
pierwszego czytania przedłożeń rządowych, zajęło 
wobec projektowanej reformy stanowisko przychyl- 
ne, podniosło wszakże niektóre luki, które ko- 
niecznie zapełnić by należało. 

I tak należałoby zmienić przedewszystkiem 
postanowienia normujące udział krajów koronnych 
w dochodach państwowych. Projekt rządawy bo- 
wiem zmierza do tego, aby kraje zrzekły się raz 
na zawsze prawa nakładania dodatków krajowych 
do nowego podatku osobisto-dochodowego, a w za- 
mian za to zabierały na swoje potrzeby 20 pro- 
cent z dochodów, jakie ten podatek państwu przy- 
niesie. Uwolnienie podatku osobisto - dsehodowego 
od wszelkich dodatków krajowych uważa rząd za 
warunek, bez którego zaprowadzenie tego podatku 
nawet pomyśleć się nie da. Podatek ten bowiem 
ma opłacać każdy mieszkaniec Austryi bez wy- 
jątku, mający więcej jak 600 zł. rocznego docho- 
du.: Większa część ludzi, obowiązanych do opłaca- 
nia tego podatku, opłacać będzie oprócz niego 
jeszcze inne podatki, obciążone dodatkami krajo- 
wemi, jak: podatek zarobkowy, gruntowy, domo- 
wo-czynszowy lub podatek od pensyi; gdyby za- 
tem przybył im jeszcze nowy podatek waz z do- 
datkami krajowemi, wówczas projektowana refor- 
ma nie przyniosłaby im żadnych ulg. Wprawdzie 
podatki: zarobkowy, gruntowy, domowo-czynszowy 
i domowo-klasowy uledz mają zniżeniu, ale to na- 
stąpi dopiero później i tylko o tyle, ile dochsdu 
przyniesie nowy podatek osobisto dochodowy. Dla 
Galicyi propozycya ta rządu byłaby bardzo nie- 
korzystna. kraj nasz bowiem nie jest siedzibą 
ruchomego kapitału i tylko nie wielu ms miesz- 
kańców, mających wielkie dochody, którzy tytu- 
łem podatku osobisto-dochodowego wielk'e kwoty 
opłacać będą. Niektórzy ekonomiści obliczają, że 
podatek ten z Galicyi przyniesie ogółem tylko 1.4 
miliona rocznie, zatem 20 procentowy udział fun- 
duszu krajowego wynosiłby wszystkiego 280.000 zł. 

Natomiast poniósłby nasz fandusz krajowy 
dotkliwe straty przez nastąpić mające zniżenie 
innych kategorji podatków, które pociąga ,ćby 
za sobą musiało zmniejszenie się dochodu z do- 
datków krajowych. Tylko kraje bogate, jak Cze- 
chy i Austrya delna, które są siedzibą milione- 
rów i w których bogaci cudzoziemcy chętnie się 
osiedlają, odniosłyby korzyść z takiego załatwie- 


|nia sprawy, jakie rząd proponuje, a korzyść tę 


odniosłyby częstokroć z krzywdą innych krajów 
koronnych. Jest bowiem wielu takich ludzi, któ- 
rzy mają majątki w Galicyi a mieszkają w Wie- 
dniu. Owcż ci ludzie musieliby opłaczć w Wie- 
dniu pcdatek od dochodu, pobieranego z Galicy;, 
a ową 20 procentowę część dochodu z tego po- 
datku zabiesałby fundusz krajowy dolnej Austryi. 
Z tych powodów sprzeciwia się Koło polskie sta- 
nowczo takiemu załatwieniu kwestyi i przez usta 
swego mówcy p. Dawida Abrahamowicz» posta- 
wiło odmienną  propozycyę, mianowicie, ażeby 
rząd zabrał sobie w całości dochód z podatku 
osobisto-dochodowego a krajom odstąpił w ca- 
łości pewną kategoryę podatków realnych n p. 
dochód z podatku domowo-klasowego i część 
dochodu z podatku domowo-czynszowego W ten 
sposób uzyskałby nasz fundusz krajowy stałe 
Źródło dochodów, co jest koniecznem dla ure- 
gulowania finansów krajowych. 

Propezycyę tę motywował na posiedzeniu 3 
maja w gruntownej mowie p. Dawid Abraha- 
mowicz, a przywódzca najwigkszego strsnni- 
ctwa parlamentarnego t. j. lewicy, p. Plener, 
oświadczył, że zgadza się zupełnie na nij. 

Przytaczamy tu wedle protokału steaozr.- 
ficznego najważniejszą część mowy p. Abraka- 
mowicza. 

„Przyznaję chętnie, rzekł p. Abrahamowicz, 
że niniejszy projekt reformy umiał usunąć wię- 
kszą część niedostatków poprzednich przedłożeń 
tego rodzaju i liczył się ze zmienionemi stoaun- 
kami ekoromicznemi; uznaję także rozsądną kom- 
binacyę podatków, ulegających reformie, w c+- 
łość systematycznie powiązaną, nie mogę prze- 
cież pominąć tego, że zdaje mi się, iż główna 
korzyć i istotna właściwość przedłożenia na tem 
polega, iż dzięki ofiarnej i skutecznej działalaości 
Wysokiej Izby podczas dwóch ubiegłych sesyj, 
dzięki niespożjtym zasługom ministra Duuajew- 
skiego, około skarbu państwa położoaym może 
być obecnie przedsięwzięta reforma podatkowa, 
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dziewczyny, bo nie jego kochała. Ładny Józiek, 
zawsze milczący, pracowity, zaczepiany daremnie 


Zeszli się i rozeszli, nie spełniwszy, co zamie- | przez koleżanki, wpaćł w oko France. Z nim też 


rzali.... 


Ktoś inny nie omie:zkałby wyzyskać jaskra- 
wych stron takiej sytuacyi. Malując plastycznie 
wdzięki niewieście, draźniłby zmysły czytelnika, 
rozpaliłby jego wy: braźnię. ( 

I Łętowski nie szczędził barw goręcych i 
słowa nemiętn=go. Język jego, zawsze dobry, a 
tak jasny, że prawie przeźroczysty, pędzi w 
„Schudzce* z gwałtownością rozpalonej krwi, 
nerwowy, Silny, kipiący. Bucha z niego pożą- 
danie. i 

Mimo to potrefi} się autor utrzymać w gra- 
nicah właściwych, w granicach piękna, które 
powinno być chyba głównym celem literatury 
„pięknej”. Ani jednym zwrotem nie obraził do- 
brego smaku. 

To samo odnosi się do jego „Itylli*, cho- 
ciaż trudniej tu było zachować miarą. W szkicu 
tym kochają się w sobie ludzie prości, zawsze 
bliżsi natury od wychowańców cywilizacji. 


Franka, robotnica w fabryce, siedzi pod 
jednym dachem z werkmajstrem Niemcem. Domu 
jego pilnuje, o wszystkich 
zapracowane pieniądze mu naw 


odpłaca się jej za to kułakami, 
zaleje. 


A przecież nie miał prawa do posiewiera- 


potrzebach pamięta, | Cha czasu“ 
et oddaje, a on | dla któ 
gdy sobie pałkę 


ruszyła w Świat, kiedy jej niemiły opiekun osta- 
tecznie obrzydł. 

Niezmiernie łatwo być „naturalistą”, gdy 

się maluje uczucia orób, nad których mładościy 
nie czuwsła dobrze wychowana matka. Łętowski 
ominął szczęśliwie, z dyskrecyą prawdziwego ar- 
tysty, całą nieestetyczną stronę romansu Jóźka i 
Franki, odtwarzając gżówoie jego psychologię. 
i Ponieważ zwracałem na tem samem m'ejscu 
Już niejednokrotnie uwagę na niepospolite przy- 
mioty talentu Łętowskiego, przeto mogę się 
ograniczyć na szezerem poleceniu jego ostatnieg ) 
tomu. Smakosz litereeki dostrzeże 1 w „Robakie- 
wiezu* wytworaej formy, doskonałej obserwacyi, 
pięknej dykcyi i polotu poetyckiego wszystkiego 
słowem, z czego powstają rzeczywiste dzieła 
sztuki. 

„  Możeby jednak dobrze było, gdyty Łętow- 
ski rozszerz:ł nieco ramy swoich obrazów 1 bo- 
gatszy zaczął ogarniać materyal. Tło pospolite 
zużywa się niezmiernie szybko, Szarzeje. Należy 
zstąp Ć głębiej do natury ludzkiej, rozumieć też 
trochę owego wzgardzonego przez artystów „du- 

„ aby zatargać nerwami współczesnych, 
tych się przecież głównie pisze. 


Teodor Jeske Choiński. 


9 PRZEGLĄD z dnie 22 Maja 1892. 
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która nie potrzebuje dążyć — jak każda dotych- | możliwić zrzeczenie rig wszystkich autonomicznych ; ków“ cieszy się w tym roku Montreux, miejsco- Koźmian Stanisław nadesłał piękne platynotypy i fo- ; kosztem. W obec tego więc żywimy głębokie prze- 


czasowa taka reforma — do podniesienia doche- 


dodatków do podatku osobisto-dochodowego, inne- ! wość bardzo zdrowa, z łagodnym i jednostajnym tografie z zakładn Miena i 


Sebałda w Krakowie, | konanie, że Rada miejska uwzględni prcáhę Matejki, 


dów państwa, ale ma jedynie na celu równomierny | mi słowami powiedziawszy, zaprowadzen'e po- klimatea, nad brzegiem jeziora Genewakiego po- przedstawiające Modrzejewską w jej najsłynniejszych |i daruje mu te szczątki, tembardziej, że prośbę o to 
datku osybisto- dochodoweg> możliwem uczynić |łożona. Afisze nazywają Montreux Nizzą jeziora rolach. — Od rodziny Fredrów otrzymał komitet rę- | zanosi mąż, który jest najwi,kszą chlubą naszego 


rozdział ciężaru podatkowego. 

Ale, moi panowie, ten pomyślny stan rzeczy 
i to podniosłe zadanie nie powinno być oten'a- 
nem z tego prostego stanowiska : TOÓwnow:gi W 
w budżecie państwa została osiąguięta, a więc nie 
pozostaje nic innego, jax zużytkowanie doch :du 
z zaproponowanych nowych podatków jedynie i 
wyłącznie na obniżeaie tych bezpoś ednich po- 
datków, które są rajbardziej uciążliwemi. Jak- 
kolwiek zgadzam się bardzo na uznaną ogólnie 
potrzebę obniżenia bezpośrednich podatków i tę 
potrzebę najzupełniej uznaję, to jednak mniemam, 
iż nasze Zadanie, a mianowicie zadanie parla- 
mentu, tym razem musi iść nieco dalej. W szcze- 
gólności stawiam sobie pytanie, czy budżet pań- 
stwa i jego potrzeby, wyczerpuje wszystkie po- 
winności, zadania i ciężary, które z całą admini- 
stracyą Ściśle są złączone i czy budżety krajrwe 
poszczególnych królestw i krajów koroanych Au- 
stryj można uważać jako coś abstrakcyjnego, lub 
jako coś obcego dla ogólnej administracyi pań- 
Btwowej. 

Chcąc na te dwa pytania odpowiedzieć , 
trzeba przedewszystkiem pojęcie administracyi 
sprowadzić na stanowisEo ogóluego pujęcia peń 
stwa, dalej musi się zwrócić uwagę ra to, co się 
dzieje w innych państwach, areszcie trzeba zer- 
wać z tym zestarzałym, czysto biurckratycznym, 
w Austrpi tak głęboko zakorzenionym punktem 
widzenia, iż samorząd oddaja uaługi tylko kra- 
jom i że przez administracyg pań twa może być 
tylko to rozumiarem, co załatwiają urzędnicy pań- 
stwowi i co się dzieje w c.k. urzędach, a w dalszej 
konsekwencyi przez ciężar podatkowy i jego wy- 
Bokość tylko te podatki i opłaty mają być rozu- 
miane, które wpływają do skarbu państwa Nie 
wchodzę w to, czy przy uchwalaniu wszystkich, 
w ostatnich trzech dziesiątkach lat przeprowa- 
dzonych reform podatxowych, przeważało przed- 
stawione właśnie przezemnie zapatrywanie, c'y 
też przyświecało jako jedyny cel przywrócenie ró- 
wnowagi w budżecie państwa. 

Niezaprzeczonym jednak faktem jest, Że au'o- 
nomicznym władzom z czysto prawnopaństwowego 
stanowiska przypada część państwowych agend i 
że przeto ich działalność stanowi część wład:y 
wykenawczej i że szczególne w Austryi autono- 
miczne organa nietylko uzupełnisją ogólny zarząd 
państwa, ałe nawet wypełniają znaczną jego część. 
Dalszym faktem jest, iż przy ogólnej administracyi 
finansowej nie uwzględniano tego, że pcdezas gdy 
budżet krajowy pociągany bywa do opędzania ku- 
sztów całego szkolnictwa, utrzymania publicznych 
szpitali i przyczyniania się materyalnego do 
wszystkich gałęzi publiczn:go bezpieczeństwa i 
zdrowia, tudzież do wydatków na Środki komuni- 
kacyjne, to jednak jego dochody ograniczone są 
tylko do dedatków do tych podatków, które — 
jak sprawozdanie rządu w mot;wach zaznacza — 
są w Austryi, w stosunku do innych państw, naj- 
wyższe. 

Jest zatem — przynsjma'ej według mojego 
poglądu — obowiązkiem i zadaniem wysokiej Izby 
przy rozpoczętej reformie podatkowej, która ten 
cel mieć powinna, ażeby przeptowadzić sprawie- 
dliwszy i równomierniejszy podział c'ężaru podat- 
kowego, a mianowicie przez pociąganie żywiołów 
podatkowo silnych na korzyść żywiołów słabszych, 
zaakceptować i wprowadzić tę samę zasadę przy 
pokrywaniu potrzeb autonomicznego budżetu kra- 
jowego, co i przy dochodach państwowych. Trzeba 
przeto przedewszystkiem na to zwrócić uwagę, że 
między potrzebujących, ksórym projektowana re- 
forma podatkowa ma dosterczyć pomocy, zaliczony 
być musi także autonomiczny budżet krajowy. We- 
dług tego, co powiedziałem, jest rzeczą bezwarun- 
kowo wskazaną, żeby poddać gruntownemu zba- 
daniu projektowane przez wysoki rząd w przedło- 
żeniu o reformie podatkowej udotowanie funduszów 
krajowych, i to nietylko ze stanowiska wzrastają- 
cych z rozu na rok potrzeb tych funduszów, lecz 
także ze stanowiska owych przyszłych korzyści, 
które ma im rzekomo przynieść zaprojektowana 
reforma podatkowa. Potrzeba dalej przedmiotowo 
ocenić istotną wartość życzliwości dla autonomi- 


cznego budżetu krajowego, wyrażonej w motywach | 


dołączcnych do projektu. 

Chętnie przyznaję, że istnieje dobra wola, 
aby przez ustąpienie krajom znacznej części do- 
chodów z podatku osobisto dochodowego poprawić 
ich położenie finansowe. Jestto jednak teorya, 
w praktyce zaś musiałaby się ta sprawa w ten 
sposób ukształtować, że kraje zamozne, 8 BZCZE- 
gólniej te, w których bogactwo ma swą siedzibę, 
mogłyby w skutek tego osiągrąć znaczny dochód, 
a w każdym razie obfite plus ponad sumę. którą 
stracą na autonomicznych dodatkach przy dokony- 
waniu projektowanych opustów w podatkach bez- 
pośrednich. Przeciwnie za to musiałoby się dziać 
w owych krajscb, gdzie ruchomy kapitał ne ma 
siedziby, albo gdzie nie ma siły przyciągającej 
zamożnych ludzi do osiedlania się. Nie można 
bowiem nigdy o tem zapominać, że ruchomy ka- 
pitał i życie tawarzyskie u ludzi zamożnych prze- 
ważnie, a u bogatych prawie w regule, nosi na 
sobie charakter międzynarodowy iż zatem zasada 
udziału krajów w podatku osobisto dochodowym 
według skali dochodu otrzymanego w nich z tego 


musi przedewszystkiem być zagwarantowana tym 
reprezertacyam Gdpowiedais kompensata, a mia 
newicie zarówno za odpadnięcie dodatków wsku- 
fek zamierzonego opustu w podatkach bezpo- 
średnich, jakoteż także ze względu ua okoliczność 
zrzeczenia się wszystkich dodatków do podatku 
esobisto dochodowego, która to ekoliczność nie- 
zawodnie przez tych opodatkowanych, którzy nie 
zo:taną podciągrięci pod podatek osobi:to-docho- 
wy, za wielką ofiarę uważana będzie. 

Przy tym stanie rzeczy odstąpienia 209/, 
z podatku osobisto-dgchodowego nietylko me 
może być uważane za odpowieduią, równomierną 
i sprawiedliwą kompensatę, lecz nadto nie da ono 
najmniejszej rękojmi, że we wszystkich krajach 
Acstryi nastą'i uwolnienie podatku osobi.to-do- 
chodowego od autonomicznych dodatków. Ze; 
względu na tę niesłychanie ważną ow'liczneść ; 
sądzę, że mogę postawić twierdzenie (a mniemam, 
ża w tym kierunku nie pozostaną odosobniony). ; 
iż stanowisko przy dyskusyi o wprowadzenie po- 
datku osobisto-dochodowego do pewrego stopnia 
zależzem będzie od rofńzaju i sposobu równo 
czesnego udotowazia budżetu krajowego. Nie u- 
przedzająz jednax bynajmniej, dyskusyi o pro- 
jektowanej reformie pedatkow:j sądzę, że już 
dzisiaj mogę powiedzieć, iż n*jważaisjsza skala 
da udziału reprezentacyj krajowych w przewidzia- 
nej w:kutek projełtowanaj r formy nadwyżce do- 
chodów z podatków bezpośredaich, jak sią same 
przez sig rozumie wobec zrzeczenia się wszystkich 
autonomicznych dadatzów do podatku osobisto- 
dochodowego, na temby polegała, żeby reprezen 
tacyom krajowym przekazany został jeden z 
istniejących podatków, a mianowicie dochód z po- 
datku domowo klasowego, a ewentualnie w przy- 
Szłości pewien procent z poiatea domowo-czyn- 
szowego. (Brawo! Brawo! po prawicy i po 
lewicy). 

Za tym środkiem przemawia tyle powodów 
słusznych i oportunistycznych zarówno z teore- 
tycznego, jak z praktycznego i ściśle przedmio- 
towego punktu widzenia, a wreszcie już ten sam 
fakt, że jedynie i wyłą:znie przez to osiągnięta 
być może możliwość istotnego równomiernego 
zmiżenia najbardziej gniotącego ciężaru podatko- 
wego, tak, iżbym musiał zbytecznie nadużyć cier- 
tliwości tej wysokiej Izby, gdybym chciał przyto- 
czyć choćby tylko najważniejsza argumenta. Nie 
jest zresztą zwyczajem przy pierwszem czytaniu 
obciążać wysoką Izbę daleko idącemi uzasadnie- 
niami i wyjaśnieniami; znajdzie się do teg) od- 
powiedniejsza sposobność. 

Reasumując, mam zaszczyt zarówno w mo 
jem właszem jak i w imieniu moich politycznych 
przyjaciół oświadczyć: Jesteśmy gotowi do naj- 
czynniejszego udziału zarówno w rozprawach, jak 
i w uchwaleniu przedłożonej reformy podatkowej; 
podejmujemy z całą życziiwością to wielkie i tru- 
dne zadanie w przypuszczenia, że Wys. Izbie 
uda się przeprowadzić słuszną i odpowiednią do 
potrzeb chwili reformę podatkową. Równocześnie 
jednak musimy oświadczyć, że będziemy stać na 

| gruncie zasadniczego poglądu na zadanie reformy 
| podatkowej, wyjawioneg» w zeszłym roku przez 
| JE. p. posła Jaworskiego. Wychodzimy dalej 
z tej zasady, że nie rodzaj podatku, lecz rodzaj 
i sposób jego przeprowadzenia i jego wymiaru w 
| pierwszym rzędzie decyduje 0 tem, czy podatek 
jiten jest dopuszczalny i czy będzie skuteczny. 
Jestem głęboko przexora:y o tem, ż% przy ta- 
| kim podatku, jak podatek osob sto-dochodowy, a 
częściowo także przy skontynge itowanym podatku 
zarobkowym, „z których pierwszy nie opiera się 
na stałej podstawie i pozostawiony jest subjes- 
tywnemu oceaieniu, podczas gdy drugi musi w 
ramach taryfy mieć bardzo wiele stopni, że przy 
E podatkach przedewszystkiem zwrócona być 


musi uwaga na możliwie odpowiedni wybór tych 
czynników, którym ios przyszłych opodatkowa- 
nych zostanie powierzony 1 że postępowanie przy 
| składaniu komisyi szacunkowej według jednoli- 
' tego szablonu we wszystkich krajach państwa, bez 
| względu na stopień ogólnego wykształcenia, na 
istniejący porządek społeczny i instytucje, na bę- 
dące w grze czynniki, ra różuolite polityczne i 
| socyalne prądy, — z góry musi być wykluczone. — 
| (Oklaski po prawicy i po lewicy). 

Po ty.h uwagach, których zaznaczenie uwa- 
,Żałem za mój obowiązek w interesie powodzenia 
, projektowanej reformy, kończę tem, od czego już 
Ea a mianowicie, że gruntowna i odpowia- 
| dająca celowi reforma podatków, a, co za tem 
| idzie, możliwe wyrównanie tego ciężaru tylko w 
takim razie osiągnięte być może, jeżeli weźmie- 
' my pod uwagę konstytucyjne życie w jego całości, 
|a zatem jeżeli autonomiczny budżet krajowy i 
jego potrzeby wraz z admini>t'acyą państwa trak- 
tować będziemy jako niedającą SIę rozerwać ca- 
„łość.* (Oklaski po prawicy i po lewicy). 


| 


Mały F'ejleton. 


Ze Szwajcarzi 18 maja. 
| Ostatnie wypadki w Par żu przyszły bardzo 
w po:ę Szwajcaryi. Cały świat cudzoziemców, który 


podatku stoi w ostrej sprzeczności z historycznie tak ceniony jest w tych krajach, gdzie znają war- 
wytworzonemi instytucyami, opartemi na Silnym | tość złota i banzactów, wynosi się pospieszuemi 
ruchu pieniężnym, jakoteż ze zwyczajami ludzi | pociągami ze stolicy uciech, szukając innych ujść 
bogatych, mogących sobie dowolnie wybierać miej- | qi, swych pieniędzy. Zzaczna część kontynge su 
sca zamieszkania. Nieuniknionem przeto nastęy- | tega przejechała tylko przez Szwajcaryę, aby za- 
stwem przyjęcia odnośnego p'ojektu rządowego | ludnić Rzym, Neapol i Sycylię. Niemało przecież 
byłoby, że w niektórych Krajach obck opustów | ludu podróżującego zatrz. mało się w Genewie, 
państwowych przy podatkach bezpośrednich umo- | Lozannie i Montreux. Pisma szwajcarskie z rado- 
żliwione byłoby jeszcze znaczne zniżen'e krajowy hb ścią witnją tych gości. Będzie czem podreperować 
dodatków ze względu na udział kraju w docho- |jnteresa, które przeszłoroczny nieurcdzaj wina 
dach z podatku osobiste dochodowego, podczas gdy | trochę nadpsuł. Restauratorzy, hoteliści i cały ten 
w wielkiej większości krajów, a zwłaszcza w tych, | Świat, co z cudzoziemców żyje, zaciera ręca z ra- 
które nie mają szczęścia być ojczyzną kapitału deści. Już dziś tu i ówdzie napróżnebyś się kła- 
ruchomego i ludzi bogatych, nowe obciążenia nie- | niał właścicielowi h tel , prosząc © numer. — 


tylko nie sprowadzi najmniejszej nadwyżki w do- i A to za- 
iedwie połowa maja. Tego dawniej nigdy nie 
bywało 3 
Przyznać przecież rałeży, że Szwajczrowie 
są ludźmi umiarkowanymi ! nigdy — przynajmniej 
bardzo rzadko — rie spekulują na tej Kokurencyi, 
którą łaskawe zajła mebo. (eny s% tu zawsze 
dwojakie: ni»sze podczas miesięcy zimowych, a 
wyższe o 50 do 100 pet. w czasie sezonu; sle 
zawsze stełe i nigdy nie są one wygórowane po- 
| zad pewną przystępną cjfrę. — Co jeszcze na 
korzyść tego solidnego ludku świadczy, to ta oko- 
liczność, że pomimo podniesionych od 1 lutego 
|r. b. teryf przywozowych, cudzoziemcy nigdzie 
| nie czują zmienionych cev; rachunki ciągle pis- 
podwyższone, ceny obiadów i kolacyj, napojów i 
galanteryi — te same. Nadwyżkę p:krywsją pro- 
ducenci i kupcy z zysków. Jeżeli sobie przypo- 
mniimy nagłe, a zupełnie nawet nieusprawiedli- 
wione podniesienie cen we Francyi niedawmo, 
przy takiej okazyi, cnoty Szwajcarów zaświecą 


chodach dla budżetu krajowego, lecz przeciwnie 
miałoby za skutek równoczesne podwyższenie zu- 
tonomicznych dodatków aż do miary zniżonych po- 
datków bezpośrednich. 

Jeżeli, moi panowie, projektowany procen- 


towy udział krajów w dochodach z p datku oso-, 
bisto-dochodowego, jak się samo przez się rozu-| 


mie, za zrzeczeniem się wszystkich autonomicznych 
dodatków, nazywam kluczem zasadniczo nie: dpo- 
wiednim, i uważam za środek, który się całkowi- 
cie sprzeciwia przewodniej idei zassdniczej, równo 
miernemu podziałowi ciężaru podatkowego, nie 
chcę przez to bynajmniej osłabić konieczności 
stałego i powszechnego uwolnienia podatków 
osobisto- dochodowych od wszelkich możliwych 
dodatków. Przeciwnie, uwolnienie to uważam za 
pierwszy warunek możności wprowadzenia po- 
datku osobisto-dochodowego, bo inaczej podobny 
podatek, przynsjmuiej według mojego poglądu, 
nie byłby dopuszczalny, ani nawet nie dałby się 
pomyśleć. 


Ażeby zatem reprezentacyom krajowym u- 


„Nie ma już miejsca.. idź pan dalej!“ 


Ganewskiego.. no, ale afisze... Dość jednak, że 
ludno i gwarno się tam zrobiło, tak, jak żaden 
z minioaych kwietni tego nie pamigta. Organi- 
zują się tu również rozmaite uciechy, których 
szereg oiworzył wspaniały konce:t, w teatrze 
Ku:salu dany, a nazwany Festiwalem Wagaerow- 
ssim. Kilku solistów i do 100 członków orkiestry 
wykonało najwybitniejsze ustępy z „Pierścienia 
Nibelungów*, objaśnione przez odpowiednią po- 
pulacną konferencyg. Był to edczyt z ilustracyą, 
lub koncert z komentarzami, co kto woli. Było 
w nim w każdym razie trochę zamało muzyki i 
trochę zaimało Waguera — i pomysł, jakkolwiek 
udał się pod względem materyalaym, zachwytów 
zbyt ciepłych nie wzbudził, 

Rzeźbiarze Szwejcenrscy zejęli się obecnie 
pracą nad dw ma pomnikami Oba poświęcone 
gą pamięci wielkich ludzi i oba na koszt kanto- 
nów budowane, bez żadneg» udzizxłu w tej spra- 
wig rządu centrainego. 

Jednym z tych wi lkich ludzi, który zyska 
wreszcie nieśmiertelność w kamieniu — jest Wil- 
heim Tell. Fundaje go malutki kanton Uci, któzy 
chr ni do dziś dwa owo drzewo, pod którem 
stał mały Tell z jabłkiem na głowic. I napró- 
żnobyście przekonywali boczciwych uryjczyków, 


że ani jabłka, ani drzewa, aai Tella nigdy nie | 


był'.. vie uwierzą. I wyżnać trzeba, żę mają 
'aryg. Legenda o Walhe!mie Tellu tak jast w 
uraju i pomiędzy ludem popuiuraą, że Żadnemu 
hisiorykowi nie przyszło ma myśl krytykować 
idei pomnika  Pieiwszy konkurs, rozpisany przed 
rokiem, na model, nie dał rezultatów zbyt do- 
niosłych ; nagrody wypłacono wprawdzie, ale ża- 
den z nagredzouych projektów wykonanym nie 
bdzie. Co prawda, nagrody te nie megły wzbu- 
dzić zbyt wielki:go pożądania w gronie artystów, 
najwyższa bowiem sięgała sumy zaledwie 1000 
franków. Ale, eo kto może... Altdorf, stolica 
kautonu, której plac ozdab'ony zostanie figurą 
bohatera, posiada 2300 mie'zkańców. Sypano 
więc groblę wedle stawu. Rozpisznym być ma 
wkrótce drugi, tym razem już ostateczny kon- 
kurs. 

Iuaczej przedstawia się rzecz z pomnikiem 
dla dzielnego majora Davela, który istaiał, odzna- 
czył się i przed stu sześćdziesięciu trzema laty od- 
dał głowę pod miecz katowski na rysku berneńskim 
Drogie to dla Lozańczyków wspumn enie. Wła- 
Śnie 2t-go kwietnia przypadała rocznica tego 
faktu i całe miasto wyłegło na cment rz, aby 
zarzucić wieńcami mogiłę bohatera. Davel pro- 
wadził walkę przeciw drapicżnej oligarchii mie- 
szezańskiej Berns, która zngarniała pod swoje 
jarzmo, co sią dało dokoła, i jest postacią ulu- 
bioną dramaturgów szwajcarskich. 

Kanton Vaud, za który głowę oddał Dava', 
pragnie go uczcić teraz pomnikiem  Uwikając 
kon*ur u, któy to sposób nia cieszy się w Szwaj 
caryi zbytnem uznaniem, p'wierż0no wykonanie 
modelu dwom miejscowym artystom i sp. cyalue 
„jury“ ma zrobić wybór. 

Wszędzie już ukończyły się t. zw. se/ony 
teetralne główne, a zaczęły letme, niby drugo- 
rzędno. J st to właściwie tylko zmiana miejaca. 
Opera z Genewy wędruje do Lozanny, komedya 
z Zurychu də Beroa i odwrotnie. Liczne kursale 
szukają w trzec'o i czwartorzędnych testrzykach 
paryskich materyału ra wypełnieuie swcich sezo- 
nów letnich. Wszystko to rarem zaś — artyś.i i 
autorowie i sztuk: — jest niemieckie we wschod 
wej, a francuskie w zachodniej części kraju. 


CZESZALIZAŁ 


Lwów 21 maja. 

Mianowania. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 
zamianował W jciecta Mareckiego kancclistą w sądzie 
p.wiestowym w Tachowie. 

Rada szkolną krajowa zamianowała Jara Tur- 
skiego nzuczycielem 4-klasowej szkoły ladowej w Mi- 
kulińcach. 

Substytut prokuratoryi państwa Franciszek C'- 
szyński, mianowany został zastępcą starszego proku- 
ratorR państwa w Krakowie, a adjankt Edward 
Schue.der, mianowany substytutem prokaratorgi w No- 
wym Sączu. 

Przeniesienia. Substytut produratoryi państwa 
dr. Fraaciszek Bujak, prze ie'iopy został z Nowego 
Sącza do Krakowa. 

Wybór uzupełniający. Z Brzosowa piszą nam 
daia 19 bm.: Podczas dzisiejszego wyhora usupeł- 
niającego jednego csłon:a do Rasy powiatowej w 
Brzozowie, z grupy większych posiadłości, wybrano 
p. Kasimierza Ostaszewskiego z Grabownicy, 8 gło- 
sami na 15 głosn ących. — Resztą głosów otrzy- 
mał pan Seweryn Szrzyń ski z Nozd'zza, nieobecny 
przy wyborach. 

Konkursa. Magistrat m Sokala rozpisał z tor- 
miuem do końca bm konkars na posadę badowaicze- 
go mi-jskiego z roczną płacą 500 złr. 

Ze sfer notaryalnych. Wyższy sąd krajowy 
donosi, iż p. Emil LŁi-owaki mianowasy notaryuszem 
w Bal:grodsie zł żył dnia 16 maja r b. przysięgę 
słażbową i urzędowanie swe rozpoczął. 

W Czytelni katolickiej vdbył się we czwartek 
odczyt prof. dra Kroruskiego: „O przyczynach u- 
padka Polski“, Nic w zewnę rznych waruekach, ani 
w wadliwym ustroju prawno-państwowym przyczyn 
rozstrzygających tego upadku szakał prelegent, zle 
racaej w cha”akterze naroda, jego gnaśności i nie- 
dbal:twis. Praca p. Krotoskieg» napisana z wyzyska- 
niem gruntownem najnowszych naukowych publiftacyi, 
z inteligentnym krytycyzmem i serdecznem ciepłem 
wabadz ła wielkie zajęcia i wywołała przedłuższą dy- 
skusyę, w której brai udział! profesorowie Uniworsy- 
tetu i szkół średnich, oraz akademicy członkami Czy- 
telni będący. 

Oi cserwca począwszy Czytclnia katolicka u- 
rządzać będzie tygodniowe spacery zamiejskie dla 
swych członków — a w ozasie świąt Zielonych przy- 
gotowuje się dalsz» kilkadniowa wycieczka w gó y 
w livsniejszem gronie z bardzo urozmieonym pro- 
gramem. 

V posi*dzenia Polskiego Towar:yst a przyro- 
dników iu. Kopernika o:będzie się we wtorek dnia 
24 maja rb, o godzinie 6 wieczorem, w sali (XVgo) 
Uniwersytetu. Porządek dzienny: 1. Dr. W. Niemiło- 
wicz: | „O nsjnowszych kieruukach farmak-gnozyi*. 
2. Seweryn Widt: „Opad atmosferyczny w G:licyi*, 
3. Drobne wiadomości naukowe“. 

Z wystawy teatralno- muzycznej Dla oddziała 
polski go w mnzyczno - tcatrałnej wystawie nadeszły 
świeżo pamiątki od p. Mitachheimera. Znachodzą się 
między nimi trzy autografy muzyczne i jeden list 
Szopena, a delej autografy i listy Kurp'ńskiego, Mo- 
niuszki, Sowińskiego, Mozarta, Bacha, Schumanna i 
innych. — P. Bersobn z Warszawy nadesłał portret 
olejny Kurpińskiego malowany przez Molinarego. — 


ram tem jaśniej przy tem porównawczem świetle | Od księdza Ziemieńskiega z Biecza nadszedł polt na 
Szezególniejsz: m f+worem „przelotnych pta-| nuty z roku 1633 okryty cennymi rzeźbami. — Pan 


kopisy obn Fredrów, trzy medaliony wybite na cześć 

„Gjea i tegoż olejny portret. 

j Z uwagi, że komitet rczesłał liczne wezwania 
o nads'łanie pamiątek, odnoszących się do p lskich 
kompozytorów i poetów dramatycztych, spodziewać się 
należy, iż oddri:ł polski znacznie się jeszcze powię- 
kszy i niemniej wspaniale przedatawiać się będsie 
jak inne działy w stawy. 

H Nadzieja ta jest temtarJziej usprawiedliwioną, 

iż instalucya wystawy nie jest jeszcze dotąd nk ń- 
czoną; x Angli sp. diś dopiero nadeszły okazy wy- 

stawowe. 

i Ślub. Dnia 30 bm. pobłogosływiony zostawie 
w Brzozowie związek małżeński pomiędzy panną 
Anielą 3iałówne, siost ą tamtejszego proboszcza, a p. 

| Brousta sem Wi.kiewiczem, właścicielem apteki w 

| Złotym Potoku. 

| Z Krakowa donoszą nam dnia 20 bm.: 
| Aby uzyskać plac pod budowę nowcgo teatru, 
"musiano zburzyć część gmachu szpitala Św. Ducha. 
Druga część tego gmachn, w której znajdoje się 

także dawny koś iółek św. Ducha, została w skutsk 

zbrwzania sąjsiednich murów tak nądwerężoną, że na- 
prawa jej — wedłag orzeczenia rzeczoznawców — 
kosztowałaby nadzwyczaj wiele. W skntek tego Rada 

(niej:ka postanowił., pomimo opozycyi Kilku radnych, 


| zburzyć i tę część dawnego szpitala wraz z kościół- 
| kiem św. Ducha. a 

| Uehwała ta wyrołała szczery żal w gronie mi- 
łośników dawnych rahytków polskiego budownictwa. 
Poczęto więc starać Bię o ocalonie tych cennych 
szesątków. Kroki te uprzedził nasz mistrz Matejko, 
albowiem wczoraj wystosował do p. prezydenta miasta 
dra Slachtowski'go następujące pismo: 

Jaśnie Wielmożuy Panie Prezydencie! 

Wedlag uchwały Świetnej Rady miejskiej nie- 
dawno zazadłej postanowiono zburzyć do szczęta dal- 
szą część starodawnego gmachu po szpitala św. Dacha, 
który według pierwotnego zamiaru tej Świetnej Rady 
miał być w całości zachowany. 

Nie wchodząc w rozumowania, czem jest ta 
część Btarodawnego gmachu pod względem artystycz- 
nym, wyznać muszę, że tradno zaliczać ją do monn- 
mentalnych zabytków naszej przeszłości; bo ile*hyto 
innych gmachów w naszym kraju do monum:n'aloych 
zaliczyć się godziło! Maiemam jednak na pewne, że 
tą część gmachu, pozostała jeszcze dotąd po szpitala 
éw Ducha, ma swoje cechy charakterystyczne z epoki 
średniowiecza i że przy umiejętnem użycin środków 
do jej zach.wania i srestaurowania dałoby się jeszcze 
cé pożytecznego z tej części gmachu na dł.gie lata 
ncsynić. > 

Ta ostatnia myśł i to prześsiadczenie tak mnie 
głęboko zajmują, że sam osobiście postanowiłem pró- 
bować zrestaarowania tej części gmachu dla ocalenia 
jej od zupełnego zniszczenia. 

Ocalenie bowiem tych szczątkó+ od zupełnego 
zniszczenia nie może i nie będzie przes kudzało tym 
wszystkim potrzebom, które w sąsiednich miejscach 
dla wygody teatru mogłyby być pożądane; zlbowiem 
gdyby nawet badynek zajmowany obecnie dla akcyzy 
miał być dla użytku teatra na skład maszyn do o 
świetlenia tego teatru przeistoczony, to dzisiejsze 
szczątki po szpitalu św. Ducha tak są położone w 
miejscu cofnigtem, że nie będą przeszkadzały w ko- 
munikacyi z teatrem. Zresztą postawienie jakiegoś 
budynku pomiędzy gmachem, acz pożytecznym, ale 
zawsze do zabawy tylko służącym, to jest pomiędzy 
teatrem a kościołem ów. Krzyża, aby się rażem zbyt 
bliazo nie stykuły z sobą, byłoby także wakazanem 
samą potrzebą uszanowania Świątyni b Żej, dla której 
naród polski nawet od strony zewnętrznej kościoła 
dość jeszcze czci zachowuje. Ta ostatnia okoliczność 
jest tak ważcą ze względów narodowych, że gdyby 
nawet te szczątki po szpitalu św. Ducha w jakimś 
stopniu przeszkadzały zabawom teatra lub jego wy- 
godom, to i w takim rasie należałoby jeszcze szczątki 
te zachować. 

Gdy więc według powyżej przytoczonej uchwały 
Świetnej Rady miejskiej ta część gmachu po szpi- 
talu św. Ducha ma być stanowczo zni:zczoaą, przeto 
pozwalam sobie zanieść prośbę do Świetnej Rady 
miejskiej o łaskawe daroeania mi tych szczątków, 
tem bardziej, że według u hwały Świetnej Rady miej- 
skiej nietylko one nie mają Żadnej wartości, lecz 
nawet są przeznaczone do zupełnego zniszczenia, 

Gdyby więc Świetna Rada miejska zechciała 
mię uważać godnym tej ofiary, to zrobiłbym z tego 
następujący użytek: 

Wiadomo jest J. W. Pauu Prezydentowi, jak 
rownież Świetnej Radzie miejskiej, że nie mam w 
szkole sztuk pięknych prawie żadnej już dzisisj pra- 
cowni, albowiem kilkakrotnie zwoływane komisye tak 
z ramienia Mag stratu, jak również z urząda © k. 
Starostwa, jednomyślnie stwierdziły, iż ob:enie zaj- 
mywara w bnd,nku szkolnym pracownia jest tak 
zaciemnioną nowo zbudowanemi wokoło  gmachami, 
iż zupełnie prawie do malowania obrazów jest dla 
mnie nieażytec:ną. O tem nietylko Wysokie c. K. 
Namiestniectwo, lecz i Wysokie Ministerstwo oświaty 
jest również przeświadczone tak dalece, że są jaż 
od włada urzędowych rozpoczęte staraniu około zę- 
radzenia tyck potrzeb w kraja. 


Pragnąc więc ostatnie moje starsza lata poświę 
cić również jak dotąd artystycznej pra y postaratbym 
się z tych szczątków po sspitalu Św. Ducha nie- 
tylko bardz? wygodną dla siebie urządzić pracownię, 
której, cała życie mieszkając w Krakowie, nie mia- 
łem nigdy, lscz nadto jakieś na dole zrobić mięsz- 
kanie dla siebie i moich dzieci, tem bardziej, Że 
sprzedając obecnie dom mój prsy ulicy Floryańskiej, 
nie miałbym już dla siebie żadnego, ua starsze lata 
moje, stałego schronienia. 

Raczy więc JW. Pan Prezydent niniejsze po- 
danie Świetnej Radzie miejskiej na pierwasem jej 
posiedzeniu łaszawie przedstawić. 

Kraków dnia 19 msja 1892 rokn. 

Jan Matejko 

List ów wywołał powien skutek, gdyż prezydent 
miasta Dr. Szlachtowski odniósł się natychmiast pi- 
semnie do csekcyi ekonomicznej z wezwaniem, 
powzięła jakąś uchwałę w sprawie wstrzymania 
burzenia kościółka. Sekcya zebrała się wczoraj Wie- 
czorem na posiedzanie i nchwaliła, że nie jest _ kom- 
petentną do wydania rosporządzenią wstraymującego 
burzenie uchwalone przez Radę miejską. O decyzyi 
tej uwiadomił prezydenta miasta przewodniczący sekcyi 
p. Friedlein. Wskutek tego prezydent sam wydał 
polecenie wstrzymujące na rario burzenie kościółka 
św. Ducha, a na jutro na godzinę piątą po południu 
zwołał poufne posiedzenie Rady miejskiej, która 
ostatecznie sprawę tę rozstrzygnie. X 

Nie wątpimy, żo Rada miejska odozuje szla- 
chetno intercye naszego mistrza, wyrażona w po- 
wyžazem piśmie i uczyni zadość jego prośbie, Głó- 
wnym motywem, który skłonił Radę miejską do po- 
wzięcia uchwały zezwałającej na zburzenie tej części 
gmachu, było jak to już wyżej zaznaczyliómy, orze- 
czenie rzeczoznawców, że odrestaurowanie tego za- 
bytku pochłonęłoby ogromne sumy  niestojące w od- 
powiednim stosunku do spodziewanych z tego bu- 
dynku dochodów. Dziś ton motyw odpada, mistrz 
Matejko chce gmach ten własnym odrestaurować 


aby 


! malaej ceny miejsc w teatrze, 


parodų i który niejedno mistrzowskie 
swego pędsla złożył w ofierze 
krajowi. 

Z Koła literacko-artystycznego. „Koło“ przy- 
pomina sprawę wycieczki do Podhorzec, która w ra. 
zie niedostatecznej liczby uczestników nie będzie 
mogła się odbyć. Wycieczka naxnaczoną jest na 
dzień 26 b. m.; w razie niepogody odbędzie się 29 
b. m. Wieczorne dzienniki s dnia 24 b. m doniosą 
ostatecznie, czy wycieczka się odbędzia czy też 
odroczoną zostanie, — Zapisywać się można jeszcze 
tylko do 23 b. m, t. j. do poniedziałku. 

Sprawa teatru krakowskiego. Komisya tem- 
tralna wybrana z łona Rady miejskiej oświadczyła 
się za oddaniem nowcgo t'atru w dzierżawę. Nadto 
uchwaliła zaproponować Radzie opracowanie projektu 
umowy z przyszłym dzierżawcą i ustanowienie nor- 
8 to dla tego, żeby 
dzierżawca dowolnie cen -nie podnosił, oraz uchwa- 
liła prosić Radę, by przy zawieranin umowy z dzier- 
żawcą włożyła na niego obowiązek, aby co tydzień 
przynajmniej jedno przedstawienie dawał po cenach 
zniżonych. 

Dwzj członkowie komisyi dr. Propper i dr. Sty- 
czeń byli za prowadzeniem teatra ws własnym zs- 
rządzie gminy i oświadczyli, iż odpowiedni wniosek 
przedstawią Radzie miejskiej, 

Zamach samobójczy. Owa kobieta, która wczo- 
r.j około godziny 7-ej rano wyskoczyła z ganku 
trzeciego piętra na bruk podwórzowy w kamienicy 
Rynek 1. 8 została już przez siostrą agnoskowawą, 
Jest ona Żydówką, zwie się Helena Hermanowa i 
jest żoną ajenta fabryki żelaza bawiącego obecnie 
w Rosyi, Hermanosa mieszkała przy nl. Blacharskiej 
i piawdopodubnie stosunki familijne skłoniły ją do 
rozpaczliwego czynu. Stan jej jest ciągle bexna- 
dziejsy. 

Ospa. W ostatnich dniach zdarzyło się we 
Lwowia kilka wypadków ospy, ale jak dowiadujemy 
Rię z fizykata miejskiego, wypadki te są zu cłnie 
odosobnione i nie ma obawy, aby choroba wystąpiła 
nagminnie. Zawszs jednak nie zawadzi ostrożność. 


Pożar. Ze Zbaraża piszą nam, że 18 b. m. 
w samo południe wybuchł tam pożar, który zniszczył 
w k ótkim czasie około 30 domów. Dzielnie praco- 
wała celem zlokalizowania ognia straż pożarna pod 
komecdą p O:hrymowicza, ale silay wiatr utrudniał 
ogromnie ratunek. Spalona budynki w większej części 
nie były ubezpieczone, około sto rodzin pozostało 
bez dachu i chleba. 


Pierwsze owoce ostatnich wyborów do rad 
municypalnych we Francyi są jnż widoczne. Oto no- 
wowybrana rada miejska Marsylii, składająca się w 
większości z socyalistów, wydała zakaz odbywania 
katolickich procosyj po mieście, — które cd niepa- 
miętnych stoleci zawsze się odbywały. 


Burzliwą demonstracyę urządzili wie leńscy 
słuchacze medycyny pof. Nothnaglewi, który kilka 
dni temu wygłosił w tamtejszym „związku ku zwal- 
cząnia antysemityzmu“ mowę, skierowaną przeciw 
an'ysemitom, a przepełnioną hymnami ra cześć ży- 
dów. Kiody Nothnagel wszedł o godzinie 8 rano w 
towarzystwie swoich asystentów do sali wykładowej 
na klioice, prz witany został grzmiącym okrzykiem 
„pereat“, „parobek żydowska* itp, Okrzykom to= 
warzyszyły stukania laskami i tupania, w cza- 
sie których *Nothnagel chciał kilkakrotnie głos sa- 
bierać, ale sa każdym razem napróżno. W końcu, 
kiedy w sali hała', zamiast ustawać, wemagał się 
z każdą chmlą a z galeryi latały coras nowe epitety 
i nazwania, Nothnagel opuścił salę. Po kilku minu- 
tach uspokoli się studenci i wykłady odbyły się 
spokojnie. 

Gresser, zmarły wskutek zastrzyknięcia wita- 
liny policmajster m. Petersburga, był Niemcem z po- 
chodzenia a nad grobem jego lnterski pastor wygło- 
Bił ro niemiecku mowę. W pogrzebie wziął udział 
cat s następcą tronu, co jęst ogromną rzadkością i 
dowodem wielkiego szacunka dla zmałego, Mowy 
pastora słuchał car podobno bardzo uważnie, 

Przymus kagańcowy raprowadza magistrat 
lsowski z daiem dzisiejszym, a to z tago powoda, że 
jato w piśmie naszem jaż donieśliśmy, pojawiło się 
wa Lwowie kilka psów wściekłych, które nawet po- 
kąsały kilka osób. Zarządzenie magistratu było więc 
na czasie i mamy nadzieję, iż będzie jak nsjostrzej 
przestrzegane. 

Redaktorka Polka w Paryża. W połowie sze- 
ssłego miesiąca ukazał się pierwszy numer tygod= 
nika: The light of Paris, którego redaktorką jest 
pauna A na Wolska. Na liście współpracowników 
figurują koronowano głowy i wyssko postawione 080 
bistości: królowa ramuńska, księżna szłezwicko-hol- 
Sztyńska, pani J. Lambe- wicehrabina Tanako s 
Japonii, p. Bodisko, Szambelan cara Aleks.ndra HI, 
panną Vacar.sco i wiele innych tego kalibra gna- 
komitości, nadających się do reklamy. Spodziewać 
się można, że pismo, popa"ie takiemi siłami, będzie 
miało powodzenie. 

Ze statystyki. Statystyka wykazuje, że w r. 
1891 umarło we Francyi 9700 ludzi z głodu, od- 
dano do doma obłąk nych 71.000 ladzi, a zbrodni 
sądzono 247.000. 

Kawior wiślany pojawi się wkrótce w han- 
dlach war zawakich. Jedna z tamtejszych firm po- 
zawierała ugody z rybakami w Gdańsku, Toraniu i 
Ciechocinka i za muje się przygotowaniem kawiora 
z ikry jesiotrów wiślanych, 

Ofiary. Na Ochronkę polską w Cieszynie, zo» 
stając} pod rarząjem Tercyarek polskich, otrzymali- 
śmy od ks. Lubomęskiego z Belza 5 zły, a od p. Kon- 
stantego Matczyńskiego z ŁKapszyna 2 głę. 

Razem z wykaranemi w rzedn. : 
P se MEN poprzedn.ch numarach 

„Święto Bajramu w Konstantynopola. Po dła- 
gim i nudnym Biedmdsiesjęciodniowym poście Rama- 
zanie, w ciągu którego prawowierni muzałmanie od 
wschodu do zachodu słońca me w usta nie biorą, 
nastoją pożądane dla wyznawców islamu Święta Baj- 
ramu, niegdyś dnie puw zechnej trwogi dla chrseś- 
cian, nieśmiejących głowy wychylić po za drzwi do= 
mów, w obawie napsści ze strony sfanatysowanych 
1 upojonych weselem tłamów. Tak było kiedyś, dziB 
dzięki Bogu, charakter Bajramu zmienił się bardzo 
i w niczem nie zagraża bezpieczeństwu osób i mie- 
ma zamieszsały. h w stolłcy Tarcyi chrześcian. Wy- 
strzały armatnie zwiastują mieszkańcom rozpoczęcie 
się owego radośnego święta. Przez trzy dni działa 
nieustannie dniem i necą grzmią se wszystkich zam- 
ków, fortów i bateryj, jakiemi najeżone są oba brzegi 
B sforu. Wssystkie sklepy w mieście muszą być 
zamknięt3, bez względu na wyznanie właściciela. 
Miasto przybiera odświętną postać,  przystraja się 
mnóstwem zieleni, dywaiów, ulice napełniają się 
różnoharwnym tłumem, śpiewającym, skaczącym i 
tańcząc m prsy odgłosie przeciągających orkiestr 
muzyki wojskowej. Z uderzeniem g dziny jedenastej 
otwierają się bramy  sułteńskiej rezydencyi i pady- 
szack na siwym konia, którego ogon i Grzywa po- 
malowene są na zielono, ukazuje się rozradowanym 


arcydzieło 
nsszemu misstu i 


tłumom, udając się na czele dygnitarzy państwa, w 
otoczenia dworzan i straży przybocznej, kiórych 
SZaty literalnie kapią złotem i drogiemi kamieniami 

o meczetu „Aja Sofia“. Kto tylko ma wtedy jaką 
prośbę do władcy Otomanów, może osobiście stanąć 
przed cbliczem monarchy i wyłuszczyć mu swą skargę, 
lub prośbę. Po odprawionych madłach w meczecie 
przyjmuje on tam od swych podwładnych posinszo: 
wania, poczem tylko w otoczeniu duchowicńst"a i 
ulemów wraca do pałaca Tem oczekują go już 
Wszyscy posłowie i ambaszdorowie mocarstw zagr. - 
nicznych, zebrani w złocłstej sali tronowej, celem 
ułożenia sułtanowi życzeń. Zauważono  powszechuie, 
że w roko bieżącym padyszach nie udawał się do 
meczetu w stroju uroczystym wschodnim, ale był 
ubrany „a la franca“ w mundur generała dywiwyi 
i w faz z dyamentową kitą, którą znawcy oceniają 
na półtora miliona franków. Wieczorem tego dnia 
zaprosił sułtan wszystkich posłów i ambasadorów 
państw zagraniczdych na przedstawienie opery fran- 
cuskiej, specyaluie sprowadzonej na Święta Bajramu 
do płaca sułtańskiego w Dolma Bagcze. Opera wy- 
padła bardzo dobrze Po przedstawieniu pomiędzy 
gośćmi roinosgono napoje orweźwiająca owoce, lody 
itp., sultan zaś czyniąc osobiście honory doms, wielu 
z przytomnych zaszczycił Swą rozmową. 

Tak spędzono pierwszy dzień Bajrzmu w pa- 
łacu padyszacha, zwykli zaś śmiertelnicy w uroczysty 
ten dzień nawzsjem przesyłają sobie polarunki, za- 
praszeją się na uszty, u ządzają dla biednych teatral- 
ne bezpłatne widowiska, gdzie orm ańscy aktorzy, 
produkając utwory. mazy  dramatycnenej turec- 
kioj w języka tureckim, zbier ją liczae oklaski 
rozbawionych tłumów. 

Temperatura. Termome:r -+ 140 R. Barometr 
7589. Spada. Rano o godzinie czwartej fis: mometr 
nie dochodził +- 5 s'opni R. Daisiaj dzień pogodny, 
ale wietrzny. 

Zmarli. Ksiądz Korael Męciński, gr. kat. pro- 
boszcz w Tyrawie włoskiej, zmarł dnia 17 bm, w 63 
roku życia, a 39 kapłaństwa. — Konstancya z Faz- 
zów 1 v. Zagajewska 2 v, Pyszyńska, wdowa po u- 
rzędnika sądowym, zmarła w Przemyśla, przeżywszy 
lat 72, — Merya Kraus zmarła w Przemyśiu w 80 
roku życia. — Klementyna z Wołyńskich Wil:03zew- 
ska, zmarła w Podgórza w GG r. życia. 


„ 0 skandalu, który jak to telegram nasz do- 
niósł, pijam studenci wywołali podczas otwarcia 
grodu zoologicznego w Petersburga, piszą nam 
stamtąd co następuje: Podczas otwarcia ogrodu zo- 
ologicznego wywołali tu studenci wielki skandal, 
któremu nadali nieco politycznej barwy. Zburzyli 
oni bufet i hslę musyczoą, potłakli lustra, naczynie, 
połamali meble, s nawet zaatakowali unajdującą sig 
W ogrodzie publiczność. Skandal rospoczęli studenci 
uniwersytetu i akademii medycznej a do nick przy- 
łączyli się także inni młodzi ludzio żądni rozrachów. 
Pijari krzyczeli i hsłasnjąc sz»łądali od orkiestry, 
aby zagrała marsylisnkę Muzyka zadość tomu ży- 
Czeniu uczynić nie mogła, gdyż od odjazdu Fiancu- 
zów z Kronstadtu, znów w całej Rosyi mzrsylianki 
grać nie wolno. Aby pijanych krzykacay z nusić do 
milczenia zażądała publiczność odegrania hymna 
carskiego, co muzyka natychmiast uczyniła. Wówczas 
krzykączs wściekli, że muzyka nie chciała wypełnić 
ich żądania, pociągnęli tłamem ku  bufetowi i zażą- 
dali wódki, a gdy im jej nie dano, poczęli wszystko 
łamać i niszczyć, jeden e nich nawe: powyrywał i 
połamał rury gnzowe. Ta iście wandalsta gospodarka 
pijanych tłomów trwała dość dłago, aż wieszcie po- 
licyi przy pomocy publiczności udało rię wzburzone 
tłamy uspokoić, a przywódzców ich uwięsić. Wszyst- 
kie dzienniki tutejsze baz wyjątka ost o pvtęyiły to 
Postępowanie stud ntów. 


_ Teatr. Dziś w sobotę (21go maja) w tesirse 
„GE o zodzinie wpół do B-mej wieczorem po raz 
drugi : „Dzień i noc“, operetka w 3ch sktach Le 
GOCĄQA. — Jatro w niedzielę (22go maja) ostątoi i 
pożegnalny występ gościnny pay Jadwigi Czaki, arty- 
atki teatrów warszawskich : „Kłub kawalerów“, kome- 
dya w 3 aktach Bałuckiego. 

W teatrze hr. Skarbka jatro (22 bm) o 
godzinie wpół do 8 wieczorem, po raz ostatzi w tym 
sezonie; „Ptisznik z Tyrolu". 


Literatura i Sztuka. 


Z teatru. Panna Czaki z*akumita przedstawi- 
cielka typów „naiwnych* naszej komedyi wystąpiła 
wczoraj w komedyi Narzymskiego „Pozytywni*, w 
roli Hanny Mirskiejj znowu «m  najzupełniejszym 
sukcesem, a W obec pełnego amfiteatra, Przedstawi: nia 
komedyi Narzymakiego — niestety, podobnie jak 
kilku poprzednich wsnowień w tym sezonie, nia 
można nazwać zupełnie udatnem. Znowu okszał się 
brak dostatecznego przygotowaniai pamięciowego wy- 
próbowania tak ról, jak i całości. Szkoda Izeczy- 
wiście, bo niektórzy artyści grali bardzo dobrze, ala 
dodatnie wrażenie ich gry psuło się co chwila 
skutkiem niejednolitości tonu, i braków pamięcio- 
wych. W ogóle tempo gry było wczoraj niesłychanie 
powolne, tak że sztnka, która mogła się skończyć 
o pór do 11 — skcńczyła się niemal o godsinę 
później. . A 
Z grających na pochwalną wamiankę zasługują 
Pp. Zbciński (stary Choryń:ki) i Chmieliński, który 
trafoje pochaycił i oddał postxć Dowgielly. Przy tej 
sposobności oddać temu mrtjście musimy naletne 
uznanie za Vauclina w „Safandnłach*, który jeden 
z całej obsady tej sztuki, g anej we Środę, mógł 
zadowolnić słuszne wymagania stawiana ariystom 
sceny stołecznej. > 

Wspomnieć też należy o p. Walewskim, któ- 
rego dziennikarz w „Pozytywnych“ byłby figurą 
doskonałą, gdyby artysta nie schodził czasami z po- 
ziomu komedyi seryo do płytkich efektów faray, jak 
n. p. w scenie z Zenobią. Wszelka przesada jest 
niesmaczna. R. 


* Mały Światek, czasopismo ilustrowane dla 
dzieci, nr. 16 z 20 meja zawiera: Pamiętne chwile: 
Smutna rocanica, napisała M. Śleczkowska. Którą 
Wolisz? wierszyk, napisała Anda. Gąski, wiersz Ewe- 
my E. w piętnastym wieku, powieść historycsna, 
IE Mieczy;ławę Śleczkowską. O najsnakomitszym. 
Fr. M U polskim x 15 stulecia. Gwiazdki, wiersz 
dziala paea Wianek nadw:ólańskich podań, opowie- 
Roei aa Sedlaczkówna. Roamaitości. Zagadki. 

„wiązania zagadek. Listy redakcyi. Ogłoszenie. 
A gatki „Bez rodziny*, powiastka. Oprócz tego 
awiera „Mały Światek* piękny portret Jana Długosza. 

< Przewodnik higjeniczny , organ Towarzystwa 

ieki zdrowia. Nr. 5 tego pisma, wychodzącego 
e kierunkiem znakomitego lekarza i filantropa dra 

Saw Krakowie, wyszedł już i zawiera nastę- 
Em ski : Higjena a dyletantyzm, przez dra 
larei, Wdy ego; Woda do picia a higjena w ko- 
Warszawy: i FAR i kanalizacyi na zdrowotność 
Odrazy powonienia; Konia, onym w Warszawie ; 
wnictwa; Zdrowotność Włoch TM i naślado- 
Rozporządzenie sanitarne; Statnt t at statystyczny ; 
Krakowa; Oceny i sprawozdanie Zomisyj sanitarnej 
Rozmaitości; Ogłoszenia. la; Zjazd „Sokoła“; 

* „kEkonomisty polskiego“ 
Lwowie rok III, 15.go kazde 


wychodzącego we 
go miesiąca opuścił 


Dom bankowy 


prasę zeszyt majowy i zawiera, 1. Dwadzieścia pięć 
lat Rosyi w Pałsce (1863 — 1888). Zarys histo- 
ryczny, (ciąg dalszy), 2. Reforma podatków bezpo- 
śrzdnich w Austryi, przex Dr. Stesłowicza. 3. Za- 
stosowanie obserwacyi i eksperymenta w naukach 


gospodarczych, przez Dr. Zofię Daszyńską. 4. Kro- 
nika „Kkonomi:ty Pol'kiego*. 
a "UB 
Rozmaitości. 

— Walka między Francuzami a Anglikami — i to 
lądowa, nie morska — to ciekawy wypadek, którym 
zajmował sią niedawno Paryż. Historya tej walki jest 
następująca : 


Od kilku już lat ludzie myślący o przyszłości 
Francyi zwrócili uwagę na fakt, że dotychczasowy 
system wychowywania dzieci i młodzieży prowadzi 
drogą niezawodną do skarłowacenia rasy. Zawiązało 
się też niebawem pod przewodnictwem senatora Ranc 
Towarzystwo w celu popierania wychowania młodzie- 
ży, zwracające przedewszystkiem uwagę na rozwój jej 
fizyczny, a znalszłszy we wszystkich warstwach spo- 
łeczeńistwa gorące poparcie, mogło się już na odby- 
tym świeżo w Paryża kongresie — w którym wzięło 
udział mnóstwo wybitnych ludzi, zarówno ze Świata 
pedagogicznego, jak wojskowego, artystycznego i po- 
litycznego — pochlubić resuliatami, w ciągu tych lat 
kilku osiągniętemi. 

Dziś w całej Francyi wprowadzone są w szko- 
łach zabawy połączone z ruchem, wszelkiego rodzaju 
sport atłetyczny, wyścigi piesze płaskie i z przeszko- 
dami, skakanie itd. To też pod wpływem zdrowego 
tego kierunku opinii z iniejso spacerowych paryskich 
znikł dawny typ chłopca „à la petit Bob“, ruszają 
cego się nieśmiało, jak dziewczynka w pretensyach, 
z obawy aby nie pomiąć eleganckiego swego kostyu- 
mu; dziś robiłby śmieszne wrażenie dziwoląga trakto- 
wanego przez rówienników jak niedołęga, jak przy- 
szł j r , 

i EA A wprawdzie mamy z kokieteryi 
u dzieci i teraz przychodzą one do Ogrodu Tufler;j- 
skiego, Luksemburskiego, Czy do Lasku Buleńskiego, 
w pysznych ubraniach, ale na miejscu zrzncają Z sie- 
bie tę żenującą je powłckę, a w wełnianem try koto- 
wem ubranin zabierają sią do AD tennis“, „jeu de 
pomme", krokieta lub „fuotballu *, l 
F Kiedy już tea angielski system wychowania zy- 
skał we Francyi prawo obywatelstwa, znalezła w nim 
młodzież wielkie upodobanie i w Paryżu np. publiczne 
próby odbywają się CO tygodnia w Lasku Bulońskim 
przy ogromnym udziale młodych atletów zarówno jak 
i publiczności, 

W roku zeszłym pierwszy raz zapragnął atle- 
tyczny klub paryski spróbować sił s rówicśuikami 
u za morza; na ogłoszone W dziennikach wyzwania 
stawiło się do walki kilkubastu młodych ladzi z No 
wego Jorku. Ale kiedy paryscy szermierze nufsli 
w spoje siły i'żyii zreastą Zw. kłym trybem, systema- 
tyezni Jankiesi inaczej pojmowali swoje zadanie i 
obowiązek godnego na kontynencie reprezentowania 
swej ojczyzny: przyjechali oni z trenerem i każdy z 
nich poddawał się bezwzględnie jego wskazówkom 
tak co do rnekn, który cadziennia robił, jak co do 
przepisanego pożywienia. To też gdy nadszedł wielki 
dzień ;róby, wszystkie wyścigi bez wyjątka wygrali 


Amorykanie. s 
Niezrużeni tem pierwszem niepowodzeniam pa- 
ryścy „foottalliści — le stade françwus“ pwzięli nie- 


dawno temu zamiar wyzwania nu „match“ ezłorków 
angielskiego Rosslyn clu u; zamiar był Śmiały, bo w 
Asglii tego rodzaju sporty kwitną oddawna i prze- 
granę z góry przewidzieć było można. Walka odbyla 
się podczas 8 iąt wiclsanocnych, z rezultatem takim 
jak x Amerykanami. Francuzi nie zrobili ani jednego 
punktu, 

Powód tego wyniku charakteryzuje wybornie 
młodzież obu krajów Francuzi mieli w swym obozie 
niektóre siły lepsze niż Anglicy i każdy z nich in- 
dywidualnie pragnął własną energią przechylić szalę 
walki; w obozie augielskim niepodobna było odróżnić 
graczy dobrych od słabych: żaden nie pragnął od- 
znaczyć się nad innych, tylko poprostu wypełnić swe 
zadanie w ułożonym z góry planie. 

Porażkę przyjęła młodziaż francuska s wielkim 
taktem i godnością, jako dobrą lekcyę, obsypując 
szczęśliwych rywali oklaskami i okrzykami, gdy lady 
Dufferia wręczała swym rodakom nagrody. Rozstanie 
się było jak najsrrdeczniejsze, umówiono nowe spo- 
tkanie, a Anglicy przyznawali, że gdy Francuzi po- 
zbzdą -ig owej wady braku łączności w walce, staną 
się groźnymi przeciwnikami — „ale w takim razie“ 
dodawali z przekoneniem „z Anglii lepsi niż my gracze 
do was przyjadą”, 


Część ekonomiczna. 


§ Sprawozdanie z targu zbożowego na Kleparzu. 
Kraków 20 maja. 

Ceny zboża u nas od dwóch tygodni znacznej 
uległy redukcyi i zrównoważyły się poniekąd z ce- 
nami w Węgrzech i Prusiech, tk, że jeżeli wa- 
runki nia zmienią sią znowu, to eksport d'a na- 
szego zboża powinienby się rozwinąć. Z drugiej 
strony powietrze znowu się oziębiło i nie moża 
powieczieć, żeby dla wegetacyi było sprzyjające, 
bo jeżeli zasiew m nie zaszkodzi to w każdym 
tazia wstrzymuje prawidłowy rozwój roślinności. 
Wszystkic te względy nie zdołały jednak odizia- 
S ożywiająco na obroty ztej główuej przyczyny, 
że odbyt na mąkę, pomimo niskich cen, nie pole- 
psza się wcale, więc młyny muszą się w produ *cyi 
ograniczać. Zresztą ceny faktycznie spadły wpraw- 
dzie, bo kto chce się towaru pozbyć, musi go od- 
dać bardzo tanio, lecz właściciele nie mogą się je- 
szcze z tem oswoić i w stosunku do cen prakty- 
kowanych stawisją Żądania wygórowane, utrudnia- 
jąc tym sposobem transskcye. 

W tych warunkach na targu dzisiejszym 
prawie żadne obroty miejsca nie miały, lecz uspo- 
robienie było w ogóle dosyć spokojne i zarówno 
| kupujący, jak sprzedający, zachowali się wycze- 

UJĄCO: y : 
i Płacono: za pszenicę białą od 10.00—10'40, 
za czerwoną od 9.75 — 1025, za żółtą od 9.65 
do 1025 zł., za żyto 8.90 do 950 zł; za jęcz- 
mień browarny od 7'75 do 800 zł; na kaszę od 
7+— do T25 zł; za owies od 675 do T'15 zł. 
Wszystko za 100 kilogramów. 

8 Komisya dla chowu koni. Ministerstwo rol- 
nictwa przyjęło propozycję namiestnictwa, by do 
komisyi dla chowu koni, istniejącej przy lwow- 
skiem namiestnictwie, powołano jednego członka 
wybranego przez oba galicyjskie Towarzystwa go- 


spodarskie. 


Wiedeń 19 maja. 
(Z). Stanowczy wpływ na dzisiejszy obrót 
giełdowy wywarła wczorajsza mowa ministra fi- 
Sansów p. Steinbacha w Kole polskiem. — Spe- 
kulanci dopatrzyli w niej zapoyia, że wspólna 
renta papierowa będzie także skonwertowana i 
jęli chciwie kupować ten papier. Tak samo, jak 
niedawno, gdy ministrowie finansów zaprosili re- 
prezentantów grupy rotszyldowskiej, giełdowcy 
! zeskontowali ten wypadek w tyu duchu, że Rot- 
szyld już skończył interes 1 ra to conto Śrubo- 


1 kantor 


wymiany 


PRZEGLĄD z dnia 22 Maja 1892. 


wali kurs kredytów bez 
i dzisiaj uwagę, którą minister nawiasem rzucił, 
mówiąc „że ewentualnie, gdy okoliczności po- 
zwolą, pomyśli rząd także o konwersyi innych 
papierów“, wzięto za zapowiedź stanowczą rychłej 
konwersyi 42 procentowej renty majowej i wy- 
Śrubowano jej kurs prawie o '/, pre. w górę. 
Wprawdzie najwyższy kurs 9610 nie utrzymał 
się aż do zamknięcia targu, ale bądź co bądź 
emocya była na targu i kilku wielkich spekulan- 
tów w ciągu godziny zrobiło dobry interes. 

, Haus'ę rent i pogłoskę o Konwersyi wyzy- 
skali spekulanci także do wydobycia z szarego 
koúca zaniedbanych od kilku dni kredytów. Sko- 
ro ma być konwersya, to naturalnie musi na tem 
Rotszyld zarobić, bo konwersya bez Rotszylda 
pomyśleć się nie da. a zatem kupujmy rotszyl- 
dowskie kredyty. Takie hasło dała sobie pewna 
grupa spekulantów, arbitraż berliński dzielnie jej 
pomag ł i w ten sposób wyszły kredyty na 320.25, 
pociągając za sobą w górę pokrewne węgierskie 
kredyty i Bodenkredyty, Haussa landerbanków, 
które już dosiągnęły kursu 215, miała inny mo- 
tyw, a miacowicie wysokie nctowania paryskie i 
dobry interes, jaki zrobił ten bank na sprzedaży 
obligacyj bułgarskich. Obligacye te od trzech dni 
są benjaminkiem nasz:j giełdy, która bardzo chę- 
tnie kupuje ten newy papier. — Kolejowe papiery 
zeszły dziś z domikującego stanowiska na trzeci 
plan, bardziej już od nich poszukiwane były wa- 
lory górnicze, dla których berliński targ wciąż 
bardzo życzliwie jest usposobiony. 

Ostatnie notowania : 

Kredyty austr. 32025, węgierskie 364—, 
Anglobanki 151:25, Uniony 24750, Benkvereiny 
11475, Linderbanki 21475, Ludwiki 213-25, 
Czerniowieckie 243:75 Renta papierowa 95-95. 
srebrna 95'45, austryacka złota 112 65, papierowa 
109 setna z PE papierowa 100'65, 

a z -ITANKÓWKĄ 950! i -791 
laid 1, 9:507/,, marki 11:701/, 


Telegramy „Przeglądu“ 


„ Wiedeń 21 maja (pryw.) Na wczorajszem po- 
siedzeniu „skończyło Koło polskie dyskusyg nad 
przedłżeniami walutowemi. Piniński ostrzegał przed 
*piymizmem; Zuk Skarszewski wykazywał, że sy- 
tuscya polityczna nie jest wcale tak pomyślną dia 
regulacyi waluty jak powszechnie mniemają; x Ko- 
pyciński był zdania, że można zaufać rozumowi i 
patryotyzaowi Dunajewskiega, więc jeżeli on jest 
zm resulacyą waluty, to każdy poseł polski powi- 
nien za tem wotować; w końcu prezes Jaworski 
postawił wniosek, aby Koło głosowało w Izbie za 
odesłaniem qprzedłożeń rządowych do osobnej ko- 
misyi. Wniosex ten jednygłoście przyjęto i upo- 
ważnicno Jaworskiego, aby w razie potrzeby za- 
brał głos imieniem Koła przy pierwszem czytaniu 
przedłożeń w.lutowych. 


Peszt 21 maja (gryw). W łonie rządowej 
większości sejmu panuje przekonanie, polegające 
na informacysch poufaych, że lubo z bankami 
nie podpisano jeszcze formalnej umowy co do po- 
życzek walutowych, umowy te wszelako można 
uważać za dokonane. Nadto zaś oba rządy mają 
takie zapewnienia co da nabywania złota po ce- 
nie przeciętnej targiwej, w ilości dowolnej, że 
cała akcya regulacyi waluty jest tym sposebem 
zupełcie zabezpieczoną. Tylko zewnętrzne kom- 


pamięci w górę, tak też 


powódź nie zrządziła 
nie pochłonęła tyle ofiar. 


dzie także postarać się wedle możności o te, aby 
reforma waluty nie wywołała zniżki cen, a mini- 
ster żywi nadzieję, że to się powiedzie. Wyrażo- 
nych w toku dyskusyi obaw, że po zaprowadzeriu 
waluty złotej spekulanci giełdowi utworzą ring 
złoty, nia podziela minister, gdyż system na- 
bywania złota przyjęty przez rząd, wyklucza mo- 
żliwość takiego ringu. — Zapasów kasowych nie 
myśli rząd używać na zakupno złota, gdyż zapa- 
sy te muszą być zarezerwowane na regular: e po- 
krywanie bieżących wydatków państwowych. 

Mowę p. Steinbacha przyjęto żywemi okla. 
skam', a hr. Hoheawarth podziękował za tak ja- 
Bne i uspokajające wywody. 

Wiedeń 21 maja. Na wczorajszem posiedzeniu 
komisyi podatkowej przemawiał p. Abrahamowicz 
i ganił postanowienia projektu, przyznające komi- 
syom podatkowym zanadto wielką kompetencyę. 
Dalej wniósł p. Abrahamowicz, aby prezes komi- 
syi podatkowej p. Menger należał także do sub- 
komitetu, który się zajmie szczegółowem zbada- 
niem projektu retormy podatku zarobkowego, gdyż 
w ten sposób będzie można osiągnąć jednolitość 
prac subkomitetu i komisyi plenarnej. 

Komisya ukończyła obrady mad projektem 
nowego podatku zarobkowego i uchwaliła ustano- 
wić subkomitet z 7 członków, do którego należeć 
będzie także p. Menger. Subkomitet ten wybrany 
zostanie na następnem posiedzeniu. Nadto uchwa- 
lono zwołać ankietę fachową i powołać do niej ce- 
lem dania opinii reprezentantów izb handlowych, 
towarzystw rolniczych, korporacyj frzemysłowych 
i niektórych gmin. 

Wiedeń 21 mzja. Minister Steinbach był 
wczeraj na posiedzeniu Lienbacherowskiego „wol- 
nego związku agrarnego* i dawał wyjsśnienia co 
do regulacyi wsluty. 

Przedewszystkiem, rzekł p. Steinbach, było- 
by niepraktycznem przedsiębrać środki celem za- 
pobieżenia podniesieniu się wartości naszej walu- 
ty, bo w takim razie mie mielibyśmy żadnej pe- 
wności, że osiągniemy nasz cel. Niemożliwą rze- 
czą jest bezzwłoczne nabycie odrazu całego zapa- 
su złota potrzebnego do regulacyi. Gdyby okazała 
Bię potrzeba podwyższenia dochodów państwowych 
na pckrycie kosztów cegulacyi, to nie nastąpiłoby 
to przez podwyższenie podatków bezpośrednich, 
lecz li tylko w dziedzinie opłat pośrednich i bez 
narażenia na szwank interesów ogółu. Wezelka 
inicyatywa do podwyższenia podatków bezpośre- 
dnich w obecrej chwili zaszkodziłaby całemu dzie- 
łu reformy. Nabycie zapasów złcta przez emisyę 
pożyczki złotej za granicą nio może wywołać ażia 
od złota. Podjęcie wypłat kruszcowych jest celem, 
do którego rząd z całą pewnością dążyć będzie i 
tylko nadzwyczajne wypadki, jak wojna — na któ- 
rą jednak, Bogu dzięki, się nie zanosi — mogły- 
by przeszkodzić spełnieniu tego planu. Właśnie 
dla tego jednak reforma waluty jest tem konie- 
nieczniejsza. 

Wledeń 21 maja. Zarządzca poczty w Sano- 
ku Heym zamiacowany został nadkontrolerem po- 
cztowym w Krakowie. 

Chicago 21 maja. Ostatnie powodzie w Sta- 
nach zachodnich zrządziły ogromne szkody i wielu 
ładzi życia pozbawiły. Dotychczas jeszcze żadna 
tak wielkich spustoszeń i 


Teheran 21 maja. Z Merzadu przybył tu pe- 
wien lekarz ro:yjski i opowiada, że szeik w małej 
mieśc nie Dżami, w południowo wschodniej Arabii, 


plikacye mogłyby ją przerwać, lub opóźnić, lecz; skonstatował wybuch cholery azyatyckiej w tej 
na taki wypadek włzśnie zasadnicze ustawo- | miejscowości. Dotychczas nie wiele lud'i umiera 
dawcze zaprowadzenie waluty złotej także pań- | na nią. 


stwo przed trudnościami i stratami zabezpiecza. 


Paryż 21 majs. Poseł serbski Gruicz wręczył 


Poufne zwierzenia ministrów Weckerlego i Stein- | wczoraj prezydentowi Carnotowi pismo swego rzą- 


bacha pod temi względami nie mogą być ogło- 
szone, lecz one właśnie najwięcej posłów przeko- 
nywują. 

Sofia 21 maja (pryw). Wybuchło tu prze- 
silenie handlowe; 25 firm zbankrutowało. Są to 
niemal wyłącznie firmy żydowskie, które tu przy- 
były z powodu gorączkowego wzrostu S fii. Po- 
otwierali ci żydzi magazyny wszelkich towarów 
branych na kredyt od żydów z Wiednia. Prze- 
pełnienie targu i lichy towar spowodowały zmniej- 
szenie zbytu i bankructwa. Jest to krach lokalny, 
budow!any, gałanteryjny 1 bawełniany, który 
wstrzyma rozrost miasta, Btraty pouoszą jednak 
tylko wiedcńskie firmy. Oczywista, że jest kilka 
kryd fałszywych, albowiem przed ogłoszeniem 
bankructwa niektórzy żydzi wywieźli swe towary 
potajemzie do Macedoaii. 

Barlin 21 maja (pryw.). Rząd zaj atruje się 
sceptycznie na konferencję monetarną, którą Ame- 
ryka zwołuje. Nie ma bowiem programu, nie 
ma sformułowanych wniosków, uczestuicy nie o- 
bowiązują się do przyjącia uchwał, państwa ma- 
jące uregulowaną walutę nie mają powodu za- 
palać się do dzieła wątpliwej skuteczni ści. 

„ Wiedeń 21 maja. W wyjsśnieniach swoich, 
udzielonych klubowi Hohenwartha w sprawie re- 
gulacyi waluty, podnió 3} minister Steinbach, że 
jakkolwiek nasze stosunki walutowe zrobiły w ostat- 
nich czasach wielkie postępy: jednakże są niebez- 
pieczeństwa, które muszą być usunięte, a niebez- 
pieczeństwami temi są: po pierwsze okoliczność, 
że kwestya srebra w Stanach Zjednoczonych nie 
jest jeszcze rozwiązaną, dalej chwiejność, ażia a 
wreszcie niejednostajność i odosobaienie austro- 
węgierskiej waluty. Ta ostatnia okoliczność może 
stać sig bardzo niebezpieczną w razie nastania 
międzynarodowych zawikłań monetarnych. Dziś 
wprawdzie przedstawiają Austro- Węgry obraz 
szczęśliwej wyspy z walutą papierową, otoczonej 
dokoła morzem krajów z walutą kruszcową, je- 
dnakże takie stanowisko trwale utrzymać się nie 
da, bo polityczne wypadki wywierają często na 
nasze stosunki walutowe wpływ, nie stojący w ża- 
dnej prop:reyi z doniosłością tych wypadków, a 
przez przyjęcie kruszcu jako podstawy naszej 
waluty da się to uniknąć. Nikt nie może przyjąć 
odpowiedzialności za to, coby mogło nastąpić, gdy- 
by wydawano dalej niepokcyte noty, albo gdyby 
zezwolono na nieograniczone wybijanie monet 
srebrnych. Rolę złota jako rzeczywistego Środka 
obiegowego przeceniają ludzie, jak tego dowodzą 
doświadczenia poczynione przez państwa z walutą 
złotą albo podwójną. Gromadzenie złota do skarb- 
ca wojennego byłoby ekonomicznie całkiem nie- 
racyonalne. Najlepszym skarbcem wojennym jest 
to, jeżeli państwo w chwili rozpoczęcia wojny nie 
ma niepokrytych not. Dla tego też zatrzymanie 
nadal waluty papierowej jest niemożliwe, pomimo, 
że stosunki są pokojowe. 


Na rozmaite pytania szczegółowe, zadawane 
mu przez członków klubu, podniósł mimster je- 
ezcze raz z naciskiem, że budżet bez deficytu 
musi być bezwarunkowo utrzymany. Łączenie re- 
formy podatkowej z reformą waluty w jedną ca- 
łość jest niemożliwe. Tego, że po zaprowadzeniu 
u nas wałuty złotej może ten kruszec podrożeć, 
nie lęka się minister, gdyż szkoda, jakaby mogła 
stąd wyniknąć, zrównoważoną, a nawet przewyż- 
szoną zostanie przez to, że w tym samym czasie 
podniesie się wartość naszej waluty. Potrzeba bę- 


= Jakóba Stroh 


WE LWOWIE, cha Mstuzóska L € wo włazaym doma 


du, odwołujące go z tego stanowiska. 


Berlin 21 maja. Poseł do parlamentu niemie- 
ckiego Kleist-Retzow umarł. 

Petersburg 21 maja. Z Jałty donoszą, że 
bawiący tam na kuracyi minister fiaansów Wysznie- 
gradzki ma się znacznie lepiej. 

Bilbao 21 maja. W fabryce dynamitu w Ga- 
dalcano wydzrzyła się wczoraj eksplozya, w skutek 
której dziewięciu ludzi zginęło. 

Przypuszczają, że eksplozyg tę wywołali dwaj 
robotnicy tej f+bryki oddaleni ze służby. Dyrekto- 
ra fabryki uwięziono. 

Sztokholm 21 msja. Zepsawniają, że król 
Oskar w powrocie z Francyi odwiedzi cesarza 
niemieckiego. 

Waszyngton 21 maja. Komisya emigracyjna 
senatu przygotowuje projekt do ustawy, zapobie- 
gającej temu, aby te osoby, którym zakazany jest 
wstęp na ziemię Stanów Zjednoczonych nie mogły 
nigdzie wylądować w obrębie tych stanów. 

Wiedeń 21 maj». Posiedzenie izby posłów. 
Rząd pr.edłożył pr jekt ustawy mającej na celu 
wytępienie zarazy płuc u bydła rogatego. 

M nister haudlu odpowiedział na ieterpela- 
cyę m. Heffmana, domagsjącą się ograniczenia 
handlu demokrążnego. M vister oświadczył, że w 
sprawie tej toczą rię rokowania z innemi mini- 
sterstwami i z rządem węgierskim, a odnośny 
projekt ustawy będzie niebawem przedłożony. 

P. Spincic postawił wniosek, aby otworzono 
dyskusyę nad odpowiedzią hr. Taaffego na inter- 
pelacyę, w której zarzucono władzom rządowym 
prześladowanie Kroatów i Słoweńców w miejsco- 
wościach włoskich Istryi. 

„, Wniosek ten odrzucono, poczem przystą- 
piono do 3go czytania projektu do ustawy o wie- 
deńskich budowlach i ustawę tę przyjęto, a przy- 
stąpiono do pierwszego czytania przedłożeń wa- 
lutowych. 
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Przyjechali do Lwowa. 
dnia 21 maja 1892. 


HOTEL IMPERIAL. E. Lowinger z Budape- 
aztu. K. Pr.ger x Badapesztu. P. Moszkowski z War- 
szawy. B. Gotkowsta z Dabowic. Dr. J. Orłowski s 
Krakoca. S. Ostaszewski z Krakowa, E. dr. Galasiń- 
ski z Podh»jeo. W. Chrzanowski z Grodzisza. A, Skór- 
ski z Przedżednie. 

HOTEL ŻORŻA. Stan. ks. Lubomirski z Rów- 
neg». L. Cieński z Okna. T. Cieński z Drchiczówki. 
A hr. Męciński z Dukli. F. Guszkowski z Polski. 
K. Wiśniewski z Dobrzan. A. Przedrzymirski z Mać- 
kowic. K. Kameniczek z Berna. L. Krauss z B.da- 
Pesztu. 

DOEWEOCZY COZZA OOOO ZYCZE ZY ORZEC ZO EZÓRZCĄD) 
Nadesłane. 

Kwatery dla Sokołów raczą mieszkańcy 
m Lwowa zgłaszać do kancelaryi „Sokołą* 
codziennie od 7—3 wieczorem, lub do p. Ju- 
styna Ianga w Izbie adwokackiej, (ul. Karola 
Ludwik 3) od 4—6 wieczorem. 


"Prof. Dr. A. Barański 


specyalista szczepienia przeciw ospie szczepi 
codziennie od 2—4 w k. i e. Zakładzie kro. 
wiankowym, ul. Chorążczyzny |. 24. Ubogich 

bezpłatnie od 7—8 z rana. 3494 13 


rent i papierów kolejowych. 
kred. ziemsk. 414%, Listy zast. 


Dr. Franciszek Michalik 
po odbyc'u spscyalnych studyów na klinice dla 
chorób kobiecych wa Wrocławia i Berlinie 
ordynuje w sezonie bieżącym w Krynicy. 
A 8407 3—6 


Wszelkie papiery wartościowe, jakoto 
listy zastawne Towarzystwa kred. ziemsk. 
banku krajowego, banku hipotecznego, obli- 
gacje propinacyjne, renty, pryorytety itp. 
sprzedaje po najtańszym kursie we Lwowie 


August Schellenberg 


Dom bankowy i kantor wymiany we Lwowie. 


Wydawnictwo gazety losowań „Nadzieja”! Pre- 
09a roczna zł.. 170. Na prowincji złr, 1.80. 
2560 


Podziękowanie Wielm. Panu Doktorowi 


TEODOROWI BŁOTNICKIEMU, 


Za sumienną i prawdziwie ojcowską opieke w leczeniu 
ciężkiej mojej choroby składam Ci Czcigodny Panie z głebi 
serca gorące dzięki i oby Bóg błogosławiąc szlachetnej Twej 
pracy udzielił Ci zdrowia pełnego w jak najdłuższe latm 
na pożytek cierpiacych, którym z pomoca tak ochoczo po: 


spieszasz. Z niewygasłą wdzięcznością 
8436 2—2 Zofią z Kieresów Szyjkowska. 


—— 


Adwokat Dr. Ignacy Czemeryński 


we Lwowie, 8461 3—3 1 


przeniósł swą kancelaryę, tudzież bióro Redakcyi 
i Administracyi „Prawnika“ do domu przy ul. 
Sykstuskiej pod l. or. 27. 


Pracownia stolarska I bednarska Jana Wy- 
sockiego w Przemyślu przy ul Ogrodowej, po- 
dejmuje się wszelkich robót fabrycznych, me- 
blowych i kości lnych po umiarkowanych ce- 
nach. Poleca sum eannie i trwale wykonane 
wyroby swoje Szanownej Publi zności a szcze- 
gólnie PP. włsścicielom browarów, gorzelń i 
fabryk. 
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Specyalista chorób skórnych i wener. 


Dr. KAZIMIERZ P6DLEWSKI 


po odbyciu specyklnych studyów na klinikach prof. F our- 
niera i Basnier w Paryżu, Lassara w Berlinie i Kaposiego 
w Wiedniu, xarnieszkał przy ul. Sobieskiego l. 10 (dom 
przechodni z alicy Wałowaj liczba 9). 

Ordynujs od 11—12 I od 8—6. 


M. JONASZ 


dom bankowy i kantor wymiany 

we Lwowie, ulica Jaglellońska I. 3. 
kupuje I sprzedaje wszystkie efekta i mo- 
nety po najdokładniejszym kursie dziennym. 
Zlecenia z prowincji wykonuje niezwłocznie 

bez doliczenia prowizji. 

Główna reprezentacja dla Galicji naj- 
większego i najbogatszego w świecie to- 
warzystwa ubezpieczeń na życie „The 
Mutual“. Rok założenia 1842. 2763 


e oz a 


8117 


Telogrsm giełdewy. 
Wiedeń dnie 21 Maja grdz. 2. min. 35 


Akcje kred 320.12 Węg. kolej półn. 
Alpiny 64:10 wschodn. 197.— 
Kredyty węg. 364.— Wiedeńskie losy 
Anglobaaki _ 15050 kom. 158.50 
Uniozy 247:— Akcje tyton. 17650 
Ledniki 213.75 Gal. obl. indem. 10525 
Nordbezy 288 50 Elbethale 236— 
Lembard 87:12 Lknderbanki  214— 
Lery tureckie 4325 Renta zł. węg. 11055 
Jtasiabahny 29125 Bankvereiny 11475 
Qusrziowieckia 24450 Renta węg. p. 100:65 
Babie 1:25:75 


Usposubienie spokojne. 


Lwów. Z Isby handlowej 21 maja 1832. 

1. Akcje za sztukę. 
be owy oleśzczzo piam izdaja 

|» 2 bez dywidendy. 
Xelej gniic. Kar. Lud, 200 z}. w. a. %11 
s, SPOW.-czer-jaa. 400 zł. w. n. 242 


75 214 75 
50 245 53 
— 837 — 
— 4$Ę — 


Daw hip. palic. 200 sí. w. a. 433 
u orelit. galic. 206 Łw. a 
Zisty gastawne ze 100 gł. 

Haake “dr. galic 59, 29 „ 100 
Banka Wu velis, TOL, = 100, pr. 107 
Babu Bip 4Vę"/. wa los w 50 lat. 38 
Bener krajowego ph «x, 
Tur, broń. gziie A0, 
3 o : AŚ» 
z : a 4 

ż 


s 9 


90 101 60 
5n 108 20 
25 98 95 
$3 50 29 20 
a Mieużr. 36 89 97 59 
z a l'a «5 1G 95 81 
sa 52 1. 99 40 106 10 
36 „ 4% 70 wb 40 
8 Listy dłutne za 100 zł 

Z. G.kr wł. (dew. 6%) c° w lipy 58 — 60 — 
. (de w. BO) ZA 4. = 53 


= - - "O = 


uskutecznia pod najkorzystniejszymi warunkami zakapno i sprządaż wszelkich 


Najbardziej poleca 4%, Listy zast gal. Tow. 
gal. Banki trajowego. 4% Obligecye prorisse jon. 


Drobne ogłoszenia 


__pe 3 eemty od wyraza. 


Ekonom żonaty, ep do- | Najświętszej Panny Częstochowskiej 


rze polecony, o skromnych wy 
maganiach poszukuje umieszczenia. 
Bliższe ezczegóły poda Biuro wy- 
wiadowcze J. Polińskiego Lwów, 
ul. Karola Ludwika 5 I. p. 
3471 2—3 


DOOIOOOOCOCCO 
BIBLIOTEKA 
Kaznodziejsko - Polska 


wydana z dzieł oryginalnych naszych 
kaznodziejt 2699 


rzez 
A E Onin aty księdza Arcybiskupa 
Isaaka Isakowicza 
4 ks. Tomasza Dąbrowskiego 
katechetę qimnazyalnego 

obejmuje: 

Kazania na każdą Niedzielę w roku 

i na wszystkie święta przez cały rok. 

Wydana jest w czterech tomach na ła- 

dnym papierze i wyrazistym drukiem. 

Każdy tom osobno dla siebie stanowi 
całość. 


Cena 2 zir. 
Wszystkie cztery tomy razem kosztują 7 złr. 
Lwów, Druk. nar. W. Manieckiego 
ul, Kopernika l. 7. 


K res 


wszelkiej niefachowej konkurencyi. 
KOŁDRY szyte po zł. 460, 5, 6, 7 
8, 10 i wyżej. MATERACE włosienne pe 
zł. 16, 18, 20, w każdej cenie do zł. 80. 
SIENNIKI, siatki dracianne i wkładki spre- 
żynowe do łóżek, poduszki i t p. poleca 
w największym wyborze jedyny we Lwowie 
specjalny skład i pracownia wyro- 
bów pościeli pod firmą 
Józef Schuster 
Lwów, ulica Kopernika 1. 7. 
Przerabianie i pokrycie starych kołder 
i materaców przyjmuje sle. 80/6 14—15 
(Lwów „Impressa *). 


HANDEL 


KAROLA BAŁŁABANA 


WE LWOWIE 
poleca zupełnie świeży transport 
Chińsko-Rosyjskiej Herbaty 


ciemno naciągsiącej z wybornym smakiem 
i aromatyczną wonią. 


pół kilo Congo cesarskie: „zł 2— 
no» Mamilijnej |. - : n 3 
n n»n Melange de Moscan POW. 
n n Imperial e . . z„ęD 
n n» Wysiewek z herbat 31460 
„ n Ciast angłelekich do herbaty 1'20 


w smaku czystem i aromatycznem, franko 
do każdej stacyi stowej w cyi. 


45, kilo A . zł, 10:80 


kki arabskiej 
asy hai „ 1080 


Jawy złotej 


non è 

j Ceylon periowej + n 1080 
É Ą Ceon rubo ziarnistej . n 1080 
= »„ Ceylon średniej . „ „ 1040 
» n»n Cuba wyśmienitej . + n 10— 
1 » Laggsira p= kol PTHAL I! 
n n Gustemalo p 89% 
n >» Rio lane „ 880 


' 8891 2—10 


WÓDKA 2 ziół leczniczych 
Księdza Kneippa. 


powraca dobre wyglądanie, pomaga tra- 
wieniu, wzmacnia siły organiczne, odra- 
dza organizm. 
Cena flaszki 1 zł. 
Wyłączny skład w Droguerji 
Leopolda Lityńskiego we Tiwowie 
Kopernika 2. ) 
Przy odbiorze ie flaszek e: 
batu. owincje wysyła się odwrotną 
Bih P Ege M 2—7 


LEGE 


Odp owiedzialny redaktor: Wacław Masłowski. 


Pomimo wszechstronnego rozwoju chemji Kownetycinej ii 
polu, żadnemu z nich nie udało się asunąć starego, be od 80 lat istniejącego środka którym jest 


Dr. Fryd. Lengiel'a BALSAM BRBRZOZOWY 


dowodzi to wi 
nam danego. 
ministerjum, a prof. dr. med. Raepi, 
w Lond $ ; 
Te które od lat BO nie uległo zadnej zmlanie, nadaje mu własność usuwania ots- 
rego naskórka, R. 
świeżością, lennis 
czerwienienia, wygia 
oki awieiy syn kolot, Qema Balsamo Draizonego mAr, THO, ea Gzbaatisrek, 
ma żygiu Balsamu brzoż D yczaj 
ae PA WT PÓ.OBEEE, 


nadał za pomoc 
IEŁA BYDŁA BENZOE, ra sztukę ci. 6% i 35. B458 2-2 
Do nabycia w każdej wiekszej aptece. mianowicie : we Lwowie u Z. Ruekera, w Kra- 


kowie a Wiktora Redyka apt., w 
wie u Menrycego Adir», EJ Bielsku u Alfr. Blur:entbsla 
BENEDEC T T 


ERC O E E, 

Parkiety i posadzki deszczułkowe 
craz wszəlkie wyroby stolarskie, jako to: Akna, dizwi, 
my, opaski (Verkleidungen) 
llstwy do podłóg, listewki na ubrania ogr.dowe, listwy uo 
kcycie dachów, 
deski na podłogi, łaty itp. roboty maszynowe jakoteż KRŻE- <% 
SŁA OGRODOWE, składane poleca parowa fabryki 


BRACI WCZELAK we Lwowie. 


SER: emu ny uf auaa nga EE YA 


RARZERZTE aamen 


PRZEGLĄD » dna 22”maja 1892. 


+ me napoi 
A m g w ; 
E- e . oœ PS © PP dw, S 
A Najtaniej Płótna RE SEA 
z pierwszorzędnych fabryk w, zi Z FA N ŚŚ 
O » c £ z + 
k Stołową bieliznę, ŚR O NZ á 
Ręczniki, chustki do nesa biale i z szlakami CJE I As 
kolorowemi, tuzin od zł. 250. F Q CY Ż 


Główny magazyn 


TAPET 


J. Jiirgensa 
przy ulicy Sobieskiego liczba 4. 


zawiadamia, że otrzymał już wielki 
j| transport tapet i dekeracyi po- 
kojowych z pierwszorzędnych fabryk 
tak krajowych jak zagraniczaych po 
cenach jak najniższych. Równocześnie 
poleca znane z trwałości story patycz- 
kowe, żałuzye, parawany i ekramy 
z własnej fabryki tudzież story 
płócienne, gładkie i kolorowe, w końcu 
ceratę angielską. FE 
3397 616 


na grubej blasze cynkowej, prze- 
ślicznie malowany, ściśle wedle 
oryginału, w ramach oziobnych, 
szerokich złoconych (wielkość z ra 
mami !*5/,, centym.) 


jest do nabycia 


w księgarni katolickiej 
ama Włatysiawa Milkowskiegi 


w Mrakowie. 


Cena LOCO złr austr. | 
2640 i- 6 


Z powodu, że handel farb Wgo Lityńskiego Leopolds posiada najwiekszy 
wybór farb artystycznych, pedzlł i przyberów malarskich, przeto oddałam mu: 
Myłączną sprzedaż 


moich farb do malowania na szkle, porcelanie, aksamicie i t. p i poleca ten 
i] . . 4 
skład farb i miaterjałów 


Leopolda l.ityńskiego 
we Lwowie, przy ulicy Kopernika I 2. 


laskawym uczennicom moim i Szano nej Publiczności. 


3486 2.7 A Michelis 


d 


3299 10 


ARNZNKONNK LKRUKKNKAD 


poleca w największym wyborze 
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Weker & Kirschner 
we Lwowie, plac Trybnuzlski liczba 1. 
polecają swój znany od lat prawie 60 obfieie zaopatrzony 


skład mebli wszelkiego rodzaju i stylu. 
Jedyny skład i sprzedaj 
kas ogniotrwałych z fabryki Teodora Wiesego 
i Sp. we Wiednin. 3278 6—10 
Meblo zgięte 
ze sławnej fabryki Braci Thonet we Wiedniu 
Torfowe i zwykłe klosety nokojowo. 


lao Marjacki 10. 


Rok założenia 1855. 


TADEUSZ MILASZEWSKI 


ZEGARMISTRZ 
WE LWOWIE, ulica Akademicka licaba 8. 
poleca swój 


skład zegarków kieszonkowych i stołowych, 


ściernych, szwarcwaldskich i podróżnych. 


M Każda sprzedaż i naprawa pod gwarancyą “à 
3442 3—12 
- iae rn 


E 


iezliczonych przetworów na tem 


prrawdziwej wartości tego środka upieksza jącego, Epor przez nature samą 
me 


a ERĄ 
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Lwów „Impressa.“ 
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„Słowo dają nie poznałem Cię! Świetnie wygladsiz, Zachwyczasz soba 
całą płeć piekna.“ „O!i ty mi zazdrościsz? Gdy więc chcesz się podobać, 
udaj sia do Magazypu ubiorów męskich i dziecinnych HEKLMANA 
KBHNA i SYNÓW we Lwowie przy ul. Teatralnef I. L 
gdzie zawsze tak gustownie, pieknie i tanio sie ubieram, 3366 4-4 
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Bieliznę meska e 


Koszule po zł. 1:60, zł. 2. i wyżej 
Kalesony od 1:20 i wyżej. 

Przyjmuje zamówienia na bielizny z Szifonów Śchrolla 
po cenach najniższych i wykonuje w jak najkrótszym 
czasie. 


UACH 


-0:6:0:0-0"0:0:0-0-0-'6-0-0:0"0-0-0-0-0-0:0'60"0"€) 


NJ arne 
tla p. Gospodarzy, budowniczych i inżynierów. 


Najlepszym sredkiem konserwującym gonto- 
we dachy, sztachety i ogółem wszelki muteryał dre- 


wniany. A Í 
jest pakost naftowy 


posiada bowiem tẹ dobrą własność, iż bardzo łatwo wsiąka w suchy 

materyał drzerny a szczelnie jego p ry zamy*ając, o hraria go od 

s-kodliwych działań powietrza, a najbardziej chroni od wi goci, nied - 
puszcza do pękanie, pacze'ia się i trupieszenia drzewa, 

Przeto z najlepszym skutkiem nale y używać pokostu naftow=go 
tam gdzie materyał drzewny na ustawiczne działanie powietrza i wil- 
goci jest wystawiony, a więc najłatwiej zepsuciu podlega. 

Również do zapuszczumia czyli ponostiowauia 
wszelkiego drewnianego materyain nadaje się Olej 
maftowy z lepszym skutkiem, niż drogi pokost lniany, posi*da bao- 
wiem tę ważną zui tę, iż jest znacznie wydatniejszy i bez pvrównanis “ 
bo terąz przeszło 40 centów na kilogrumie tańszy od lnianego pokostu. 

A gdy pok"st naft wy ber"y matnratnej stojów drze- 
wa nie zmiemia, przeto zamiast d"egliego pokostu inia- 
mego do pierwszego gruntowania pod każdą farbę olejną, wyjąwszy 
białej, dla swej tamtości ze znaczną korzyścią i maflepezym 
sumtkiem użytym być może. 

Jeden kilogram pokostu naftowego kosztuja 12 ce tów. 

Przy większym odbiorze w beczkach zawierających około €50 
kilogramów opuszczam na kilogramie 2 c.nty. 

Na prowincyę wysyłam za przekazan zamówiony pokost do 


wszystkich stacyj kolejowych. A 
PIOTR MIĄCZYNŃSKI 


właświcieł rafiseryi nafty we Lwowie, Sykstaska 47. 
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Portland-Cement 
i wapno hydrauliczne w najlepszej 
jakości u 
Maurycego fWirensteina 


we Lwowie, u! Sykstuska 23 
8871 6-5 
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|] Topolnicki (Konces. Ajencya 


ora 


Kupno i sprzedaż | Kompletna Bielizna 


Majątki ziemskie od 20.000 do 
250.000 złr, z 

Folwarczki i małomiaste czkowe 
realności z gruntami. 

Kamienice we Lwowie. 

Grunta pid budowlei wille we 
Lwowie. ` 

Hotele znaczniejsze. 

Lasy różnego drzewostanu. 
Dzierżawy, pożyczki kypo- 

teczne i konwersye wyjednywa 


Damskie: Koszule, Kaftaniki 
Spodnice, Majtki, Fartuszki. 
Męskie: Koszule dzienne i nocnó! 
Kslezony, Kołnierey, Manszety! 
Dziecinne: Koszulki, Kaftan'czki| 
Majteczki, Kalesony, Spodnicezbyyj 

f Pościel, Pr .eści-radłe, Poszewki 
if własnego wyrobu z najlepszego mat 


ryała w najnowszych fasnach poleć 
po najniższych cenach 


M. Bałłabana Następcź 
M Ludwig 


j Lwów, plac Maryacki liczba 8: 


handi. przem) Lwów ul. Pañ- 
ska l. 13, 84762 8 


labryka artystycznych wyrobów fajansowych 


utrzymuje bogaty zapas 


przedmistó” gospodarskich i zbytkownych z majoliki, 
Na podarki ślubne i świąteczne 


„nader stosowne i odpowiedne. 
Wykonanie artystzczne, pełne elegancji i gustu. 
Ceny fabrycene stałe. 


Główny skłąd dla Galicji i Bukowiny 


R. DITMAR we Lwowie, 


plac Marjacki i, 9. 


GOLLL HANLIE 


LA . a . LA 
; ścicieli dóbr 
ziemskich i budowniczych, 

Ponieważ na bieżący sezon trzymałem najzustowniejsze wzory 
tak do malarstwa pokojowegu, jakotsż 1 dekoracyjnego śmiało moge sið 
podjąć najbardziej wygórowane zlecenia, wchodzące w zakres malarstwa 
pokojowego pod najprzystępniejszemi waruakami gustownie i sumiennie 
wykonać. Jako dowód sumienności i uprzejmości pomocników moich 
z licsnych otczymanych dziękczynień podaje w odpisie list ostatni a wiec 
z obecnego sezonu JWgo Puna H>rodyskiego, właściciela dóbr ziemski ch 
w Kolędzianach i posia na Sejm kraj, 

Szanowny Panie Krupski ! s 

Pomocnicy Pańscy wykończyli malarską robotę i odjeżdźośą do 
domu. Ponieważ robota w pokoja wstępnym ładnie wykończona dodałem 
16 rłr. ponad umowe. 4 , 

Przy tej sposobności miło mi donieść Panu, że z całej roboty 
malarskiej jestem zupełcie zadowolniony a pomocnicy Pana odznaczali 
sie wzorawem zachowaniem, piluością i uprzermością. | 

Koledaiany 14 maja 189 :. Kornel Horodys*t mp 

Dziękując P T Pablicimości za wzgledy dotychczasowe, polecam 
mię à uadal z tem przekonaniem, iż wszelkie zlecenia sunien id*, gu- 
stownie i pod najprzystępniejszemi warunkami wykonać jestem w stanie. 


Jan Krupski malarz pokojowy i dekoracyjny. 
Lwów, ulica Betorego Nr. 80. 3459 2—8 


T. OSTROWSKIEGO 


Jagisilońska l. 16. JE 
przyjmnje wsze'kie zamówienia na torty, piramidy, lody, cukry, 
8455 3—6 ciasta eic. w miejscu i z prowincyl |. 

po jak najniższych cenach. j 
| 
| 
| 


Nowo otwerzona cukiernia ! 
l 
| 


Uskutecznia zar. zm łaskawe zlecenia na urządzanie bu- 
fetów na wszelkich festynach i wycieczkach. | 


Lody, kawa i herbata o każdej porze świeża. 


alsam brzozowy dr. Fryd. Gengiela badał wy yczny cesar. rosyjskiego 
p coy peosani uniwersytetu w Wiedniu, i profesor Ryefinch 
ei w i szczególnie go zalecają Balsam ten uzyskuje się na pomocą postępowania 


w miejsce którego powstaje naskórek nowy, odznaczający sie młodzieńczą 
też gubi bezpowrotnie wszelkie nieczystości skóry, plamy, piegi i za- 
dza zmarszczki i dzioby po ospie, nadając skórze niezrównaną gład- 


delikatność, konser- 


ENGIEŁA © ı doza 60 ct, i Dr. 


Dr. L 


Czerniowcach u Golichowskiego nast.vahl apt, w Tarno- 
i w droguecji A. Hana 


pra- 


listwy profilurane (karne 3), 


dalej przyjmuje do hehłowania i rznięcia 


AN - 
se 


Zakupuje wszelkie materjały tarte 3341 10-20 


zz = 


ES otwartym zostaje dnia 20 maja 


H zowa pomiedzy Lwowem a 


doamna m eea | A PO 40 ct. 


id mszą św. 


kaper Brasi Fijałkowekioh w Rialej. 


ZAKŁAD KĄPIELOWY WÓD SIARCZANYCH 


w pobliżu Lwowa i stacyj kolejowych w Gródku i Szcetercu położony, 
aja. 3322 9—30 

{rząd pocztowy, telegraficzny i apteka w miejsca. Codzienna poczta wo- 

ubieniem po 75 ct. od osoby. Wćzkiem z Gródka 


Lekarz zakładu: Dr. Z Rieger, radca zdrowia. 
Łazienki z wannami porcelanowymi i terazzo, takież posadzki. Kąpiele 


zj siarczano-nałowe parą ogrzewane. Leczenie elektrycznością i masażą (massar i 
Si masserka EA A 
i NOWOŚĆ III 


olni-ni). 

Przyrząd rozpylający wodę siarczaną do 
leczenia churób nosa, gardła i p'uc, niewyłączając gruż= 
licy. Kąpiele zimne rzeczne. Pomieszkamia z urządzeniem i pościelą (mate- 
race sprężynowe) w cenie od 50 ct. do 1 zł. 20 ct. dziennie, Pewna liczba 
mieszkań do opalania. W sezonie I. od 1 maja do 20 czerwca i w III od 20 
sierpnia ceny o 20%, niższe. W tymże czasie doznajs upustu ubadzy chorzy; 
opatrzeni w świadectwa przez starostwa potwierdzone. Powóz zakła” 


, dowy po stąłych czuach na wszelkie jazdy. — Obszerny, W30- 


rowo utrzymany park, cieniste Świerkowe chodniki, — Kaplica z codzienną 
“3 Wszelkich wyjaśnień udziela na żądanie Dyrekcja za u 


PEDANE >. 


BOG 7 PA ky PE 


A Arakaż: 


konstrukcyi od 18 zł. poleca pracowni 
wyrobów blacharskich 


X 


PŁÓCIEN i BIELIZNY 


BALTO Lil A TTE LT ORE KSSE NTE 
Zz 


i nar. W. Manieckiego, — Zarcządeca: Walenty Hodak 


2851 3 —? 


da OW LNY A M 


Przemysł krajowy. | 
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3240 16-4 
Za 4 ct. 


może mieć w 2% 
minutach kg 
piel w domu 

kto kupi 

wanne 
lub kanapkę 


z ulepszonym aparatem do grzani 
wudy. Wanny cynkowe połączone z tū 
szem. Wanny lakierowane. P okojamaik 
nie karacyjne. Lodownie pokojowe. Wat 
terklosety i klosety pokojowe po 9 2i" 


| 
| 
| 


Lodzwnie zokejswa najnowszej 


3870 410 || 


Feliks Schachter 
Lwów, Jagiellońska ł 18. 


cynkowych F.Boerdon (y gma 
dawnej Kasy oszczedności,) Lwów JA, 
I xiellońska 9. Iustrowane cenniki gratis, 


DN 
; JAN bo 
JARZYNA 

; jubüer I złotnik F 

ws Lwowie, pl. Marjacki 
( poleca swój bogato za- 
opatrzony skład wyro- 
AMA, bów jubilerskich, zło- 


» tych i srebrnych 
„ po najniżzysh 
sanach p 


HANDEE. 


s E W TROOY ETE W O 


Jama Riedla 
WE LWOWIE 


| i g WAM), 

1 0. 

poleca najtaniej wiearego wyroba 
Koszule salonowe 
po zir. 1°05, 1'55, 2, 3:25, 2:50 1 8 


aszule z przodami pikowemi i fał- | 
A (zakładkami) po zł. 2751Bf 
Wioazule kolorowe, kretonowe if 


zł 250 i 275. j 
PJ. I ocwie ge dr, 165, 2] 


ozdobione na wzór ukraińskich poł Parasol ki 


18. | Ñ| najnowsze dla pań i pani 
pań i panienek poleca 
Koszule dla chłopaków polj we wielkim wyhorze w każdej cenie - 


Mn1gazyn nowości i drobiazgowy 


Edwarda Śchillinga 


WE LWOWIE al. Halicka 1. 18. 1f 
8141 5—1) || 


86, 95 rt. ł A : | 
Półkoszmiki z kolnierzami 50 ct. | 


KALESONY 


złr. 0'95, 1'05, 1-15, 1'45, 1-85, 1-80, 
KOŁNIERZE tusin po zł. 2:40 | 9:80: 
MANKIETY tuzin po sł. 4 i 480. 
CTUSTRI płóstonne, trzin po zł. 3:40. 
KAFTANIKI letnia od potu bawełn 

i sistkowe po ct. 60, 90 do zl. 1:40. 
BIELIZNĘ letnia wełn. prof. Jaegera 

apzzedaję po cenach fabrycznych 


Krawaty w największym wybarze 


é Zamówinnia z prowinoii wykon 
siy najstaranniej, 8806 - 6—? 


diajątki 
większe i mniejsze, realności i 
grunta z budynkami lub bez tych 
sprzedaje i kupuje każdego ozast 
Agent Krakowskiej asekuracj” 


Pierwsza krajowa pracownia wanien | | 


w Tyśmienicy. 3480 3 - 
E 


